cz zo a a AA 


/ramy się do tego właśnie u schyłku procesu. 


N“ 43, 


Czas wychodzi codzienni niedziele i dni 
Oddzielne Nra „Ozasu,* o ile zapas PREŚ bik po 10 0., hinar pooztowg 12 e. 
Prenumerata wynosi: 
na kwartał | na 2 miesiące| na 1 miesiąc 
Poe w padsówe Anstiyaakiom 111111111] WB | 3 6 | 0 8 | 2 80 


W Krakowie: Administrzcya „CZASU,* księg. p. B. A. NE: handle Dw: z = 
rzuchowskiego tudzięż urzędy pocztowe. © głosze: (inseraty) przyjm się za m "Só 4 
wiersza drukiem drobnym (petitowym) za pierwszy raz 10, za każdy następny raz po 5 en sz EŃ 
złr. 20 zir, złr (na 3 stronnicy dzie: ) od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za ez 4 raz E i He, 9 
6 3 do „Czasu“ (prospekta, cyrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za ceng 1 złr. od 100 egzem koś id 
Pesi i doc 7482 TSAR- E „EB zamiejscowych, a 50 cnt. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. Przypadającą należytość AŻ 
s Bai elgit Sz JEM aso 5 6 ONEN „ 60 «35 ST z zB się maprzód nadesłać przekazem pocztowym. Fremumeratę i ogłosze przyjmują: w jes" 
Ka A Eaki i Tugi EE E „ 48 „ 12 siR. SA agane p. À. ku ph gm v 1 op meres kał e aaa Nr. 38. Na Framey: am ea 
Ten! e się tylko od pierwszego do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy z pieni 1 0 w Paryżu p. W. Raczkowski, Faubour oissonidre Nr. 38. ©głoszemia zaś: w Wiedniu 
ieniężne na prenum. A > g a0 ty z pienię 1 przekasy a zek < R : s 
pieniężne na prenamoraty i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nadsyłać franco do Administrcyi „Czasn” w Kra- NON omp P. LO. Maidiuratispistz N. 2 1E. Moso Sollorstatio N., kronika ca IE 
, E , e +. dy o 


OD EEEE DZE ŻE ŻEZZZZZ ŻĘ ŻŹE ZEE ZA ZA = n 


Kraków 22 lutego, 


w chwili, gdy bierzemy za pióro, nie wie- 
my, jaki wyrok zapadnie w procesie Ofenhci- 
ma. Ale też dla tego możemy pisać o tym 
procesie bez względu na jego wynik, a zabie- 


leni są mieszkańcy z dotychczasowej ustawy itd. 
Przychylaie przyjęto przemówienie p. Jasińskie- 
go, który radził, aby naprzód zastanowić się vad 
reformą ustawy gminnej. P.Starowiejski utrzy- 
muje, ża ustawa francuską jest bardzo dobrą dla 
Francgi, ale dla naszych stosunków byłaby zgu- 
bną; p Rozwadowski przemawia przeciwko 
prestacyom roboczym; p. Bzewski chca przejść 
dy porządku dziennego nad sprawozdaniem maiej- 
azości; słowem, zdąuia ścierały sig w ten sposób, 
iż o porozumieniu się mowy być niemogło. 

Już w ciągu dyskusyi powyższej widać było znu 
żenie, powodowane bezowocaemi rozprawsami; de- 
legaci wychodzili do przyiegłych pokojów, gdzie 
znowu osobne rozpoczypały się rozyrawy, 881 zać 
raptownie poczęła się wypróżniać, tak iż niemal 
zdawało się, jak gdyby niektórym zależało było, 


nie? a wszystkie te, co widocznie mu sprzy- 
jają i z uwielbieniem o nim mówią, są zwią- 
zane Ściśle ze światem giełdowym i bankowym. 

Oczywiście, że nikt nie będzie Śmiał obja- 
wić zdania swego o wyroku i stawać ponad 
przysięgłych, ale działalność wielu tak osób 
jak przedsiębiorstw stosować się w przyszłości 
będzie do wyroku. 

Są to nieuniknione następstwa tego procesu, 
w którym oprócz oskarżonego wielkie mnóstwo 
osób jest interesowanych. Nie wypływa ztąd, 
iż należało zawczasu przewidywać skutki ska- 
zania i uniewinnienia, bo rząd powziąwszy 
przekonanie o uzasadnieniu oskarżenia, nie 
miał prawa cofać się; ale niemniej wolno wy- 
kazać skutki możebne, w chwili, gdy już sło- 
wa te nasze żadnego nie mogą wywrzeć |5 
wpływu na koniec procesu. 


Przekonani jesteśmy, że proces był wyto- 
czony bez względu na jego skutki i aj 
stwa, w poczuciu prawa, w obronie poszko- 
dowanych. Wszelako zbieg okoliczności, finan- 
sowe i ekonomiczne, a poniekąd polityczne 
stanowisko państwa stało się przyczyną, żę 
obok kwestyi prawa i sprawiedliwości, wystę- 
pują w tym procesie momenta ekonomiczne i 

ityczne. Nie rola i stosunki obwinionego 
są tego powodem, lecz wszystkie zeznania 
świadków, które uchyliły zasłonę z gospodarstwa 

rstw pod dozorem rządu i za po- 
ręką skarbu państwa prowadzonych; lecz o- 
świadczenia oskarżyciela rządowego, który na 
cały szereg domyślnych albo niewiadomych 
przedsiębiorstw akcyjnych rzucił publicznie na- 
ganę, a nawet wyrzekł zapowiedź dochodzeń 
na przyszłość. Nakoniec nasuwa się pytanie: 
dla czego dopiero teraz rozpoczęto śledztwo, 
nie zaś wtedy, gdy można było obfitszy, a w 
każdym razie ściślej rozpoznać się dający ma- 
teryał dla skargi zebrać ? 
pwp, że do wykrycia złego nigdy nie 
a za późno, a choćby skutek śledztwa oka- 
zał się za słaby, aby przekonać przysięgłych 
„i win:e oskarżonego, to już samo prowadzenie 
śledztwa 1 protesu z tak wielkiemi trudami 
i kosztami, służyć może nadal za rękojmię, iż 
większą ścisłość i dokładniejsza kontrola pro- 
wadzoną będzie we wszystkich przedsiębior- 
stwach, gdzie służy rządowi prawo wejrze- 
nia w szczegóły gospodarstwa. 

Ten zatem skutek procesu zawsze będzie 
pożądany, bez względu, jaki wyrok zapadnie. 

Ale z drugiej strony, dowiedziano się z te- 
go procesu więcej, niżby dla kredytu prywa- 
tnego i publicznego w Austryi było korzy- 
stnem, a domniemano się jeszcze więcej, tam, 
gdzie pewne wątpliwości wyjaśnić się nie da- 
ły. Z ust prokuratora dowiedzieliśmy się, że 
są w Austryi osoby wysoko położone, na któ- 
rych ciężą zarzuty mogące uprawnić wytocze- 
nie im procesu. Słowo to przejęło dreszczem 
obawy tych, co się poczuwali, iż do nich się 
odnosić ono może; a więc całem ich usiłowa- 
niem będzie odwrócić grożące im niebezpie- 
czeństwo. Nie twierdzimy, aby się im to po- 
wiodło, ale groźba prokuratora kazała im 
mieć się na baczności i zawczasu obunyśleć 
środki zabezpieczenia się. Jeżeli więc to sło- 
wo nie jest na wiatr puszćzone, w uniesie- 
mu poczucia sprawiedliwości, natedy możemy 
liczyć na więcej tak zwanych causes célebres. 
A cóż wtedy powiedzą za granicą o Austryi, 
eye a położone mogą się spot- 

em i 
seasacyjnepodkopały niegdyś: rządy. Ldwika oaa ipaa roo a z Tada 
Filipa: Teste minister, któ igł kai yalnych tytułów, 8) subwencye z fundu- 
ster, który wziął łapówkę |szu krajowego lub powiatowego, 9) dodatki do po- 
za konsens na kolej żelazną, Praslin, który | 1etków. 
był dowodem, jak nisko upadli moralnie cj, | S5 12 | 13 określają bliżej naturę prestęcyj, mia- 
którym było dane spółecznie, majątkowo i po- sos sło nektádaig iaa psiadnay. intinta To: 
dad ; ; ; czego obowiązek odrabiania corocznie pewnej ilości 
ycznie stać blisko tronu. Tylko w Rosyi u-|dni pieszych lub ciągłych, bi t bli 
chodzą takie sprawy, a co najwięcej, pozba- |czenia rs dowi m E s 
wiają łaski carskiej i milczeniem są stłumiane ; |gninie i obszarze dworskim z dnia 18 czerwos po- 
tylko w Prusiech skrupiło się na dymisyi Wa- | Przedniego roku. : 
genera radcy ministeryalnego i referenta przy „ Większość komisyi uchwaliła wnieść wypuszoze- 
osobie Cesarza, a książę Puttbus wyszedł cało da ba 3 olaa rw da 
z sądu honorowego, skoro go przed sąd zwy- Rn) sk : weg gaos aar e areni 
kły przysięgłych nie powołano. Ale też. w dai zmianami- a a adr as 
siech dzieją się teraz rzeczy, któreby w Pe- _Szrawozdawca wigkszości P Żurowski wypo- 
tersburgu zazdrość wzbudzić mogły, bo libe- wiada przekonanie, że prestecy taka jest piesłu- 
ralizm wyprawia tam orgie, o jakich tylko de- A NA A 20 geja RE ec 
spotyzm mógł zamarzyć, a głosy niepodległe | obciąża nadto pi K n że cioa poetów 
zakrzyczane bywają chórem płatnych kiero- dnia, który mógłby posłużyć zą miarę opodatkowa- 
igi opinii publicznej, albo jeśli zbyt śmia- nis, a y wora poi ngk Eon pni due cą 
e, ucichnąć są zmuszon |. _«, |obranym. Zapytany przez Zgromadzonych, co wię. 

Anstrya nio jast” w tom szczęśliwe, cy te aman miatea 2a makas teo, EA petoa 4 a 
smutnem położeniu, a oglądać się musi na|ta niemógł wynaleźć innego sposobu, od komisyi 
najdrobniejszy szelest i liczyć się z, każdem 
niechętnem słowem. I to stanowi polityczną 
stronę procesu Ofenheima. W każdym innym 


trudno żądać, aby wynslazła taki sposób w 4 go- 
procesie karnym, choćby czysto politycznym, 


dzinach. 

P. Hubicki utrzymuje, że dziś bardziej jeszćze 
aniżeli wczoraj można się przekonać, że projekt 
ni = ten sejmowy nie może być przyjęty. Nie należy 
a c rządu nie dotknie, czy obżałowany będzie lelrcoważyć ustawy dotychczasowej, która się już 

mew y albo uwolniony; obowiązek bowiem 
żę = nakazywał mu puścić wolny bieg spra- 
wości. W procesie Ofenheima nie mo- 


wżyła i z którą się oswojono. Byle tylko popar- 
cie było ze strony władz politycznych, a już 
żna stawi s WETO 
aa oe aksiomatu: fiat justitia, pereat 


wszystko pójdzie dobrze. Wykazuje następnie tru- 
; trzeba bowiem liczyć się z okoli- 


dności prowadzenia dokładnej ewidencyi bydła, 
któraby pociąguęła za sobą potrzebę utrzymywania 
azer ryj które mogą na korzyść lub szkodę 
WYPAŚĆ, i z ludźmi i wpływami ich. Sam 


wielkiego aparatu biurokratycznego. Nie podobna 
Ofenbeim nie jest potęgą, ale reprezentuje 


zresztą orzec z całą pewnością, Co jest bydło ro- 
bocze, a co cpasowe, gdyż te dwa gatunki nie są 
ściśle odróżnione. ię 

on cał ; P. Badeni na udowodnienie, że przeprowe- 
y genus. finansistów, przedsiębiorców, | dzenie takiej ustawy jest możliwe, przytacza usta” 

spekulantów, kapitalistów, jest typem zdolnego | w9 feancuską z r. 1836, za wzorową powszechnie 

człowieka, który z niczego dorobił się zna- 

cznego majątku i stał się w swoim rodzaju 

*uakomitością. Jakże mała jest w Wiedniu 

liczbą dzienników, które nie stoją po jego stro- 
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Lwów 20 lutego. 


(E) Ostatnie posiedzenie zjazdu prezesów i de- 
legatów Rad powiatowych odbyło się wczoraj wic- 
czorem. Wrażenie jakie odnieśliśmy z tego posie- 
dzenia. było dość przykre. Obrady toczyły się bez 
porządku i systamu, mowoy nie trzymając się kwe- 
dtyi właśnie pod obradą będącej, odbiegali od rze- 
czy, a usiłowania przewodniczącego hr. Wodzi- 
okiego, aby dyskusyg w ładzie utrzymać, były da- 
remne. Co zaś rzeczą najważniejszą, że na tem 0- 
statniem posiedzeniu bardziej, aniżeli na poprze- 
dnich objawiło się zupełne rozbicie zdań, że tek 
powiem na atomy, a słuchający nabył przekonanis, 
ża między təmi żywiołami porozumienie a nawet 
zrozumienie się wzajemne zie podobne. 

Zdania co do szozegółów, jak powiedziałem, by- 
ły rozbite, lecz przeważnie objawiały się dwa stron- 
nictwa. Jedni chcieli utrzymania dotychczasowej u- 
stawy drcgowej z niektóremi zmianami, inni, prze- 
ważnia z zachodniej Galicyi przemawiali za reformą 
całej ustawy, uważsjąc ją jako już w samym zaro 
dzia chybioną. Osią wszelkich dzskusyj był oczy- 
wiście rodzaj pzestacyj do dróg powiatowych i 
gminnych. 

Jak to donosiłem w poprzednim liście, wybrano 
komisyę, polecając jej, ażeby na podstawie proje- 
ktu większości komisyi sejmowej przedstawiła swe 
wnioski. i 

Hr. Rey jako sprawozdawca tej komisyi nad- 
mienił, że pod. względem niektórych mniej ważnych 
zmian w tym projekcie, które zarazem przedstawił 
Zgromadzeniu, panowała w komisyi zgoda. Zasa- 
dnicza różnica objawiła się jedynie przy $$ 12 i 
13 projektu. 

Projekt sejmowy stanowi w $$ 10 i 11, że ko- 
szta budowy i utrzymania dróg powiatowych i gmin- 
nych ponosi fundusz dróg powiatu, a względnie 
gminy i obszaru dworskiego. Zródłami funduszów 
dróg powiatowych i gminnych są: 1) prestacye, 2) 
datki fabryk i przedsiębiorstw zużywających drogę 
aiezwykłym sposobem; 3) dochody z myta; 4) kary 
pieniężne za przekroczenia policyi drogowej, kary 
dyscyplinarne, kary z powodu zatajepia prestaoyj i 
wynagrodzenia za szkody zrządzone na drogach, 5) 
własne dochody zarządu dróg jako to. ze sprzedaży 
starych materyałów itp., 6) odsetki cd własnych 


Wieden 20 lutego. 


(J: H.) Wczoraj i dzisiaj obradowała Izba nad 
nowym regulaminem. Żyózyć sobie -wypada, aby 
wroszcie koniec wzięły owe rozwlekłe i nużące, a 
poza Izbą nikogo nie zajmujące rozprawy. Nie po- 
słałem Wam też wczoraj spruwozdanis, chgtaie 
wziąwszy na siebie wzajemne zobowiązanie dzien- 
nikarzy w loży zasiadających, aby nie referować 
dzisiaj osobno nad dyskusyą, która tak mało z po- 
wodu swej treści budzi zajęcia w publiczności. Nie 
myślę przeto wystawiać cierpliwości czytelników na 
próbę, cytując przeliczne wnioski, poprawki i uza- 
sadnienia tej rozwiekłej dyskusyi. W ogóle bardzo 
nieznaczne przedsięwzięto Zmiany w przedłożeniu 
komisyi. Zmieniono je tylko w dwóch lub trzech 
punktach zasadniczych, między którymi ten, iż w 
zasadzie przyjęto jawność obrad  wydziałowych. 
Wszystkie zaś wnioski odmieniające dzisiaj po- 
stanowione a dotyczące ważniejszych punktów, 0- 
do komisyi, celem ponownych 


aby wrazie objęcia pewnych posad, podczas wyko- 
nywania mandatu obowiązywało deputowanego pod- 
dać się ponownemu wyborowi. Jak widzicie, Z220- 
wu półśrodex, którego skuteczności trudno sig do- 
patrzeć. 

Na interpelacyę Schónerera, dotyczącą ZWo- 
łania komisyi dia regulacyi podatku gruntowego 
odpowiadał dziś minister skarbu Pretis, iż zwo- 
łanie już nastąpiło, a członkowie przedewszyst- 
kiem nad tem sią zastanowią, iż ma być potem przed- 
miotem ich obrad. Do życzenia wnioskodawcy, aby 
otwarto rozprawę nad tym przedmiotem, Izba nie 
przychyliła się. ć 3 

Minister Chlumscky odpowiadał na zapytanie 
Schóffla, ażali rząd ma zamiar skutecznemi u- 
stawami o policyi leśnej zapobiedz wyniszczeniu 
lasów, iż rząd nie zaniecha pomnożyć liczbę or- 
ganów policyi leśniczej tam, gdzie się to okaże 
potrzebnem. Gdyby w ten sposób nie można było 
zapobiedz złemu, rząd widziałby potrzebę reformy 
ustawodawczej w tej mierze, i w samej rzeczy ob- 
szerne prace, dotyczące rewizyi ustaw leśnych są 
w toku. dei 

Nareszcie odpowiada minister na iuterpelacyę 
dep. Chrzanowskiego, czy rząd zamierze, zba- 
dać stosunki geologiczne Galicyi, zarządzając wier- 
cenia na właściwych punktach. Minister oświadcza, 
że przy dzisiejszym stanie nowoczesaego ustawo- 
dawstwa i wyrobu górniczego, rząd nie może u- 
ważać za swe zadanie przedsiębrać ko- 
sztowne wiercenia, dopóki jest nadzie- 
ja, że prac tych podejmie się przedsię- 
biorstwo prywatne. Zakład geologiczny pań- 
stwowy, zapytany o opinię, co do ewentualnych 
skutków tychże wierceń w okolicach w interpela- 
cyi wymienionych, oświadczył, że poszukiwań tam- 
że węgla i nafty nie może doradzać, wskutek cze- 


uznaną, i węgierską z r. 1850. . 

P. Uznański żąda, aby przejść nad projektem 
większości do porządku dziennego; p- Nowosie- 
lecki rozwija całkiem znowu nowe plany; p, Ho- 
rooh oznajmia, że w jego okolicy wcale zadowo 


Kraków, 23 Lutego — Wtorek. 


Rok 1875. 


Premumeraśę przyjmują: 
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w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdse p. R. Mosse; w Frankfurcie n. M. p. G. L. Daube % Com. 


go rząd widział się spowodowanym tychże za- 
niechać. 


Wieden 21 lutego. 


(R.) Jutro więc ostatecznie zapowiadają koniec 
procesu, jakiego w Austryi nie pamiętają. Baron 
Wittmann, prezes sądu, sam będzie przewodniczył, 
gdyż prezes sądu krajowego p. Wheitenhiller nie 
chciał dopuścić żadnego zastępstwa, ze względu na 
przepisy procedury karnej i możliwe ztąd konse 
kwencye. Mniemano pierwotnie, że intermezzo pią- 
tkowe, spowodowane zemdleniem prezesa, szkodli- 
wie wpłynie na sprawę p. Ofanheima, zacierając 
wrażenie jego przemówienia i potęgując znaczenie 
mowy bar. Wittmanna. Rzut oka atoli na wczo- 
rajsze i dzisiejsze dzienniki przekonać musi ka 
żdego, że obawa ta zwolenników p. Ofanheima by- 
ła nieuzasadniorą. Resumé prezesa — o ile dotąd 
jest zaanem — brzmiało ostro, przysięgli zatem Zo- 
staliby pod świeżem wrażeniem. Ża dzienniki wczo- 
rajsze i dzisiejsze osłabiały resumé prezesa, jest 
rzeczą widoczną. I tak Fremdenblatt wczorajszy 
podsuwał prezesowi myśli, których tenże z pewno- 
ścią nigdy nie miał zamiaru wyrazić; dziennik ten 
wmawia w prezesa, jakoby zdaniem jego w ża: 
dnym punkcie oskarżenia nie była udowodnioną, 


przeczyta- 
rodzy nasi ziom- 


wykształ 
cenia XVI i XVII wieku i tiecdzicie, że połu- 
dniowo-zachodni kraj jest nie 


bądź przedmiotowa, bądź podmiotowa istota czynu. | dewszystkiem ruski — s jednocześnie, obszernie 
Dzisiejsza Deutsche Ztg — która dotąd zawzięcie |rozprawiacie o położeniu oruskiej 


kwestyi w jej historycznym rozwoju. Wymyśla- 
cie Małoruską narodową kwestyą. A we- 
dług tych słów waszych jest to jedno, co 


walczyła przeciw Ofsnheimowi, broni prezesa przeciw 
zarzutom, jakoby był stronniczym w wywodzie swoim 
końcowym, a przytom kładzie nacisk na okoliczność, 
iż prezes sądu pragnął tylko usprawiedliwić akt o- | dzieć, że my południowi Rusini polar osobnym 
skarżenia tj. dowieść, iż dość było materyału do zro asrodem. Al to rzecz dziwna. Była polska naro- 
bienia procesu, ala że byasjmniej nie zamierzał dowa kwestya, była niemiecka, wł ; ist 
dowodzić winy oskarżonego, tj. że usprawiedliwiał | bliska sercu naszemu nasza rosyj: { 
akt oskarżenia na przypadek uwolnienia p. Ofsn- |kwestya — a teraz, urodziła się jeszcze jakaś 
hsima. Tendencyę mówi Deutsche Ztg — już dla Małoruska narodowa kwestya. Ni 

tego uważać należy za wykluczoną, ponieważ spra 


spodziewać się Biatora, Nizegrodakieh Kaair SĄ 
wiłaby na przysięgłych wprost przeciwne wrażanie. i 
Vorstadt Ztg dziwi się, że do procesu tak wielką 


skiej, a tak dalej z pod lekkiej ręki naszych uczo- | 
nych ziomków wyjdą kwestze, czernigowska, pół- 

przywięzują wagę; uwolnienie p. Ofenheima — po- 

wiada ona — żadnych zgubnych nie pociągnie ra- 


tawaka, kijowska, a nakoniec podsunięte być nam : 
mogą tymże sposobem kwestye O narodowościach ; 4 
stępstw, ponieważ skutki Krachu i przesilenia jaż Wasylkowskiej, Zinkowieckiej, Kobelańskiej, Suraż- 
i tak są widoczne a proces Ofenheima w niczem skiej i t. d. Jastto błąd umysłu i nic więcej. Czyż | 
nie zmieni, avi polepszy ani pogorszy sytuacyi. | mogliśaie zapomnieć, że jeden listek niestanowi ga- | 
Iane dwa dzienniki piszą tajemniczo o jakiemś ng- 
pomnieniu, które baron Wittmann odebrać miał 


łęzi, i że gałązka nie jəst drzewem. Czyż nie wię- 
r r t cie tego, że powiat nie jest gubernią, Że i 
przed rozpoczęciem posiedzenia sądowego w piątek, | aie jast narodem; czy może przypuszczacie, że 
i temu to napomnieniu przypisują jego rozdrażnie- | naród ruski powinien się rozdzielać na mniejsze 
nie i zemdlenie ... Inne dzienniki skreślają katusze | narody? C24 tego pojąć niepodobna.... 
i cierpienia, jakie dotąd znosił oskarżony, który „Czyż nie pojmujecie tej jasnej prawdy, że my 
już większej nie potrzebuje kary... Nie brakuje | wszyscy jesteśmy Rusinami, i ludzie północy i po- 
także żyćzliwych fejletonów — zgoła dość zebra- ładnia. Wszyscy prawdziwi Rusini i stanowimy 
ło się materyału jako przeciwwaga jutrzejszego jeden rosyjski nierozdzielny naród jak- 
wywodu prezesa sądu. Jakim praca ta uwień- by jedno ciało, i ża jeden tylko rosyjski naród 4 
czoną będzie skutkiem? Wyrok jutrzejszy okaże. istoieć może i jedna tylko rosyjska narodewa kwe- = 
Jakim będzie wyrok? W tej mierze dowcipaie 3 z 
znalazł się jeden z dzieaników, zapswniając, -Że abyśmy uwierzyli R 
publiczność nie przypuszcza ani uwolnienią ani Wiecie dobrze sami, à 
skazania, lubo jedno z dwojga nastąpić musi. W 
tym dowcipie wiele jest rozsądku i prawdy. Naj- 
więksi bowiem przeciwnicy Ofenheima muszą przy- 
znać, że nietylko on sam zgrzeszył; najwięksi 
zaś zwolennicy Ofenheima niemogą zamykać oczów 
i nie widzieć brudów, jakie wykazał ten proces i 
niemogą jawnie i swobodnie stawać w obronie wszy- 
stkich czynów obwinionego. W tem dowcipnem po- W] h 1 
wiedzeniu tkwi zarazem cała dramatyczna i tyleļjbny miejscowy 'Małoruski, osobną literaturę, 080- 
zajmująca strona procesu Ofenheima. Jakikolwiek | bną Małoruską szkołę, osobny Msłoruski naród, i 
wypadnie wyrok, niepodobna będzie mu odmówić | dls tego udajecie sieroty kazańskie i tworzycie no- 
pownej niesłuszności obok słuszności i sprawiedli- 
wości, jaka leży i leżeć powinna w każdym wyroku 
Trudno pogodzić się z odpowiedzią, jaką otrzy- 
mał szląski deputowany p. Cienciała na interpeln- | nie j jest 
cyę swoją w sprawie języka sądowego na Szląsku. | aśpione szem twardym. Chcecie nas dzać z 
Jeżsli język ludowy polskich włościan szląskich maļ tego snu głębokiego. A zapominacie 0 tem, że mó- 
być przeszkodą w równouprawnieniu języka pol- 
skiego jako sądowego na Szląsku, to niemożaaby 
żadną miarą usprawiedliwiać używania niemieckie- 
go języka sądowego w Styryi, „gdzie niemczyzna 
tamtejszego chłopa jest tru niejszą: do zrozumie- 
nia, aniżeli polszcyzna chłopa szląskiego. 


; 
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u-zaiów. A teraz jest do tysiąca studentów w uni- 

gimnazyalistów, a wię- 

cej tysiąca w szkołach początkowych .... 
„Jost dziś kilkanaście drukarń i kei 


z Wołynia 10 lutego. 


Po urzędowem lekceważeniu, po kłótniach dzien- 
uikarskich, kwestya odrębności Małoruskiej na in- 
ną znowu watzpuje dziś drogę. Rząd moskiewski 
zæ pomocą usłużnych literatów chce popularyzowsć|go języka. 
po kraju swoją © niej ideg. Po roku 1863 zaczęto 
wydawać w Kijowie moskiewski kalendarz, który 
po skasowaniu jedynego w Zabranym kraju pol- 
skiego kalendarza jakim był Berdyczowski przez 
XX. Karmelitów wydawany, zastąpił miejsce jego, 
tem bardziej, gdy rząd zabronił wprowadzenia do 
prze prowincyj, polskich kalendarzy z Kongre- 
sówki. 

Redakcya tego kalendarza jest pod wyłącznym 
kierunkiem rządu; składa się ona z kilku wydzia- 
łów. Wydział urzędowy i statystyki kreju składa 
kancelarya kraju jenerał - gubernatora, astronomi- 
czny układa się w usiwersytecie, historyczny w 
komitecie cenzury. 

Wiadomo jak Moskalo fałszują bistoryę. Dzieła 
ich kursujące po kraju tylko, niedostępna są dla 


ona ma swoje prawa. N 
„Była nieszczęśliwa epoka panów, włościanin ro- 4 
dził się i umierał w ciemnocie, ze swoją biedną 
reszty Europy i dla tego podawane w nich fałsze | prostacką mową. Błysnęło słońce swobody, zaja- 
uchodzą bezkarnie, a wymierzone sẹ jedynie na za- |Śniał nowy promyk nauki i sprawa narodowa dźwi- 
mącenie pojęć uczącej się młodzieży, i zakrycie |ga się i zbliża się do wykształconej (?) wielkoro- 
prawdy o co rządowi moskiewskiemu najbardziej | syjskiej mowy. Takie jest ogólaę prawo wszystkich 
chodzi. języków. Dodajcie do tego nowe środki wzajem- 
Fragments historyczne zamieszczane w tym ka- |nych stosunków przy ułatwieniu komi WZA- ? 
lendarzu najwięcej dotyczą historyi starej Ru- |jemny interos, nieuchronne zawładanie powszechne ż 
si, której sukcssorką de jure choe zostać mongol-|języka państwowego przez jego uprawnienie, to F 
ska Moskwa, jak dzierży w swoich szponach wią- |jest administracyę 1 szkoły, to zrozumiecie dosko- 
kszą jej część i ostrzy swój Żarłoczny apetyt na 
pochłonięcie jej reszty. F ona pi 
Otóż w tym kijowskim kalendarzu utytułowanym |i para staje sig S bio prawie rodzinnym A: 
i|zykiem w chacie wi 
wnym jest ORF że wasza sztuczna (?) 
i 3 ruska mows już stoi niżej, niźli naro- 
„Słowo bratnie, połudaiowego Rusina do ziom-|dowa mowa. A CÓŻ się stanie za lat 20 lub 30? 
ków, którzy wymyślają Małoruską narodową | Nie trzeba być prorokiem, aby przepowiedzieć, że 
kwestyę. wy z waszą domową mową zostaniecie na miejecu 


waszem rodzinnem ż, iu 
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marłymi. A mimo to 
jednak wy się staracie o ułożenie pedsgogicznych 
książek, o wprowadzenie do szkół waszego żar- 
gonu.... Zrozumiejcież nakoniec, że miejscowe 
msłoruskie narzecze, jak również wielkorosyjskie 
ludowe, nie może być językiem państwa, admini- 
atracyi i szkoły. Jego znaczerie jest tylko histo- 
ryczne i etnograficzne, i w tem znaczeniu badanie 
miejscowej mowy nie tylko jzst ważnem, lecz na- 
wet koniecziem dla dzlszego rozwoju powszechne- 
go rosyjskiego książkowego języka. Sami to poj- 
mujecie dobrze, kiedy mówicie, że literatura ro- 
syjska powinna się rozdzielać na powszechną ro- 
syjską dla całego narodu, jako też narodową wiel- 
korosyjską i małoruską. Rozjaśniacie przez to sa- 
mo punkt sporny o małoru.kiem nsrzeczu. Łatwo 
jest pojąć, że tylko ogólny język książkowy, jedno 
tylko powszechne rosyjskie piśmiennictwa zupełnie 
wyrobione rozwijać może pojęcie dziecka, może 
tylko być używane w początkowej szkole; badanie 
zaś miejscowych narzeczy należy do ludzi dojrza- 
Ee zona znsją doskonsle ogólny język książ- 

owy 


A więc, kochani ziomkowie! badajcia etacgra- 
ficzna bogactwo naszego kraju, j-go pieśni, skazki, 
objaśniajcia nam szczegóły tego narodu, jego stan 
materyalny, moralny i umysłowy, okażcie całe je- 
go bogactwo, różnice miejscowej mowy; niech to 
wszystko b gactwo stanie się udziałem całego wel- 
kiego rosyjskiego narcdu, niech ono ożywi i wzbe- 
gaci powszechny rosyjski język książkowy. Z wdzięcz- 
nością uchylimy czoła przed tą waszą pracą i k:ż- 
dy oświecony Rosyanin prawdziwie miłujący ojczy- 
znę dzięki wam złoży. 

„W balickiej Prawdzie stracie sią dowodzić, że 
w waszom ręku nasze zbawienie, że dawniejsi ma- 
łoruicy pracownicy nic dotąd nie zrobili. Chwa- 
licie się, żeścia napisali broszurę: De szczo proświt 


` Bożyj, i myślicie jeszcze przełożyć na wasz jązyk 
wszystkie nauki, sby wcześniej lub później, a za- 
_wsza w celu uczenia narodu wymyślonego przez 
"was języka*.... 


Dalej z urąganiem podając niektóre wyrażenia 


"mowy ludu ruskiego, autor artykulu powiada: „ta- 


kiego szczególnego żarg?nu nie widziano jeszcze w 
żadnej literaturze na świecie. 
„ I wyż to chcecie być zbawcami naszymi od 


"tych, co nas chcą wynarodowić! doskonali zbaw- 
-$ Wy zsmierzacie nas zbawić tem, ży nas chce- 
prz 


przedewszystkiem odosobnić od powszechnej 
rosyjskiej rodziny, i zmusić nas, abyśmy się oświe- 
cali w waszym żargomi3. Wy chcecie z nas, jak 
nazgwacie chłopów uszynić nieszczęśliwych (sic) 
UE) wera Rusinów, którym z politycznych wzglę- 
ów obcego rządu nie wolno jest używać powszech- 
nego rosyjskiego książkowego języka, i nakazano 
wam pisać książki w misjscowem narzeczu, bie- 
dnem w pojęciach i niedostatecznem dla wyraże- 
nia zupełieg» myśli oświecon*g> człowieke. A mo- 
że wy chcecie tylko jak mówi przysłowie: choć 
hirsze, aby ynsze. 

„Nie ma co mówić! Doskonala miłujcie naród! 
Madisrg pochwycili wasz wymysł, 1 nia wielką 
liczbę węgierskich Rusinów, którzy piszą powsz ch- 
nym rosyjskim językiem, zmuszają pisać w wy- 
myślonym przez was żargonie. A wy na- 
zywacie siebie uczciwymi cbłopomanami, i chcecie 
tenże żargon nam narzucić. Tacyż to są przyja 
ciele narodu i oświeczć g) pragoący? Nie, chybs 
żartujecie. 

„Nie mało już wyci:rpieliśmy od wszystkich Pa- 
lejów, Wyhowskich, Mazepów i podobnych im do- 
brodzie,ów. Wiski nas przeświadczyły o wielkiej 
prawdzie, że jedyne nasze szczęście i naszej ro- 
dziny w jedności rosyjskiej narodowoś i, w jadno- 
ści języka. W powszechnym naszym rosyjskim ję- 
zyku mamy nieocznione bogactwo, i w nim cała 
przyszłość naszej oywilizacy. Nie trzeba nam ni 
waszych broszurek, ni enacyklopedyi. Zostawcie nas 
w pokoju z nieproszonemi waszami przyaługami. 

„Zarzucacie nam południowym Rusinom, że nie 
mamy współczucia dla waszych zamysłów. Czyż 
można mieć współczucie dla podobnych rzeczy ? 
My cdrzucamy wszystkie wasze plany i dążsnia 
Odtrącamy j3 jako braterskie rozdwojenie w ro- 
dzinie. Zaniechajcież póki czas jeszcze waszej na- 
rodowej małoruskiej kwesty. Zaniechajcie 
wymyślony przez was język. Co jest miej 
acowa, narodowe, żywotae, zostanie zawsze i bez 
osobneg» jgzyka dovtojeństwem nauki nszywanej 
etnografią. Nie wzbudzajcia braterszich sporów 
upiersjąc się przy partykulsryzmie.... 
(podpisano) Andriaszew. 


Berlin 16 lutego. 


Pisząc po raz ostatni o wieściacb, według któ- 
rych ks. Bismark miał zamiar usunąć się od ży- 
cia publicznego, wiedziałem, że takowe nie ustaną, 
bo powód ich trwania istniał, lecz niewiedziałem, 
ż3 przybierać będą coraz większe rozmisry. Cze- 
mu tə przypisać, odgadnąć trudno, bo powtarzam, 
symptomatów nie widać, a symptomatami nazwał 
bym każdą skazówkę, mogącą rodzić | rozp sni 
że kanclerz chce istotnie porzucić władzę, nie zaś 
przemienić ją w ten sposób, aby pozostając zawsze 
kierownikiem, wciągnął do solidarności swej poli- 
tyki innych, i wydobył się tym sposob:m z osa- 
motnuienia, w jakiem jest dzisiaj, i które jak mó- 
wiłem, ciążyć mu może. Takich skazówek nie ma 

Pomimo tego mówią coraz głośniej, a nawet pi 
szą o zamiąrze c.foięcia się od władzy, naznaczają 
tormina, rozpowiadają o konsultacyach lekarskich, 
szepczą o jakichś rozczulających z Cesarzem roz- 
mowach; a wszystko to budzi mimowolnie nie- 
wiarę i nieufaość, bo w końcu wychodzi zawsze 
na jaw owa dążność tak widoczna w polityce kan- 
clerza „aby wpoić przekonanie, że jest dla polity- 
ki niemieckiej koniecznym“. Doszedł wię ks. Bis- 
mark znów do swego celu, a w jego domniema- 
nem dzisiaj zagrożeniu dymisyą, nie chodzi juź o 


wotum zaufania w parlamencie, ale o udzieleni> | będ 


mu go przez całe Niemcy ną zmianę systematu 
wykonywania władzy. 

Lecz jeżeli msją tak wyraźnie wytkniętą drogę 
stronnicy a raczej ząusznicy władzy kanclerskiej, 
to dość przypatrzeć się, w jaki sposób z przeci- 
waikami swymi postępuje ks. k, aby się 
wz: sg że grą gz Ar: do konieczności j 
rządów panuje opi tem postępowaniu od- 
bija s Prz „zez cbarakter kanclerza. Wiado- 

ich używa on środków do ich pokonaria, 


przeci . 
sach z stronnictwem liberalnem jak pu ie wy- 
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ralni narodowcy popierając w cgóle jego politykę, 
okazywali jakieś zachojąnki p aa ia zwł 
im w pełnym Reichstagu słowa: „W mojem imie- 
niu wss tu wysłano*, Trudno powiedzieć otsar- 
ciej, jak w gruncie lekceważy on rarodowców libe- 
ralnych. Co się tyczy demokratów socyalistów, zdaje 
się, że głęboko rimi pogardza, ala podobno myli 
się w ocenianiu ich siły, i rozwoju ich zasad w Niem- 
czech. Twierdzą, że niedawno temu powiedział: 
„Oh co do socyalistów, skończjłbym z niemi po 
prostu i prędko, gdyby się ruszyć chcieli“. 

Lecz opozycya katolicka, inny to całkiem żywioł 
jaki ma przed sobą. Jest to nieprzyjaciel nieujęty 
przez materyalną siłę, której na innych tik sku 
tecznie używa. Nieprzydadzą się tu na nic miliony 
reptilienfondu, bo ten nieprzyjaciel nie da się prze 
kupić. Środki admiristracyjce nzjsurowsze i naj- 
gwałtowniejsze okazują się hezsilce, w obəc sił.iej. 
szego wpływu Kościoła i wieih”ści dla wiary. Ka- 
ry grzywien, więzienia, wygnania są bezskuteczne 
i tracą na goryczy, bo ci ra których wymierzone, 
uważają że za zaszczyt, i pociesza ich czaść wapół- 
wyzcawców. Gsałtowność rządu wzmaga tylko opór, 
czego najlepiej dowodzą wybory zwiększające liczbę 
członków środka w sejmie i parlamencie. Nie mo- 
żra „skończyć po prostu i prędke* z piętnastoma 
milionami katolików. Stąd niemcc kancłerza w obec 
przeciwników, których sobie sam stworzył rozmyśl- 
nie a iierozważnie, 

Pojąć łatwo, że nie pogardza się takimi prze- 
ciwnikami, ale się ich niepawidzi, a uczucia to 
szrasta ciągla. Aby ja zaspokoić, przekracza się jak 
zwykle bywa, środki legalucści i sprawiedliwoś.i. 
Sə w Prusach trzy stopnie kary pozbawienia wol- 
ności: araszt, więzienie i ciężkie więzienie. Ostatni 
stopień dostsje się tylro najpodlejszym zbrodnia- 
czom. Ale między zamkaięciem a więzieniem, ko- 
deks kryminalny zostawia w największej części 
przypadków wybór trybunałom, zwłaszcza gdy się 
rozchodzi o przewinienia polityczne lub prasowe. 
Przedtem, aż d) sporu religijnego, stosowano zwy 
kle areszt do tego rodzsju przekroczeń. Teraz od 
pewnego czasu tr;bunały skazują prawie bez wy- 
jątku na więzienie, a w rzadkich przypadkach wy- 
A aresztu, prokurator natychmiast appel 
uje. 

Co się zaś tyczy kary więzienia, zaszła także 
zmiana w jej wykonariu. Przed r. 1874, skązaniec 
polityczny miał osob % celę, pozwalano mu posy- 
łać po pożywienie zewnątrz i zajmować się we- 
dług woli, craz widywać krewnych i przyjaciół. 


Słowem, starano się los jego osłodzić waszelkie- |d 


mi sposoby zgodaemi z naturą . duż od ze- 
szłej wiosny zmieniło się to wszystko, Okólnik do 
wszystiich dyrektorów więzień nakazał zrównać 
wszystkie klasy uwięzionych pod względem obejścia 
się z pospolitymi więźaiami, i za takich ich też 
uważają Ograniczeni są do pokarmu regulamioem 
więziennym przepisanego, o którym aby dzé wyo- 
brażenie dość powiedzieć, że raz na rok dostaje 


więzień mięso w iaisnivry cesarskie. Zmuszeni są|B 


do prac, bəz względu czy oda się sprzeciwia ich 
zwykłym zatrudnieniom i sposobowi życia. Probo- 
szcze, uutorowie, szlachta, muszą wyrabisć cygar 
niczki, kleić pudełka itd. Niewolno, z małemi wy- 
jątkami, odwiedzać ich avi krawnym avi znajomym, 
a w razie odwiedzin, tylko w obecności urzędnika 
więziennego. X. Majuate, członex Rsichstagu ira 
czelny recaktor Germanii, skazany został na rok 
więzienia za obiazę ks. Bismarka. Wysłano go do 
więzienia w Plötzensee, która w zimie jest rgrze- 
wane ciepłem powiętizem. Dwóch lekarzy sądowych 
„bożyło Świadectwo, że ten sposób ogrzewania bar- 
dzo jest dla X. Majunke szkodliwym z powodu je: 
go choroby piersiowej. l'omimo tych świadectw, 
odrzucono żądanie, aby go do innego przeniesiono 
więzienie. X. Majunke w więzieniu w PI6'znsee 
musi robić kwiaty. Bojaźń urzędników więzienia 
przed karą lub utratą miejsca, gdyby okazali paj- 
mniejsza względy dla takiego hca wyzuwa ich z 
uczucia ludzkości. Cóż dziwnego, że w takim systemie 
represyi, zvika dla tych co jej doświad<zają i do 
świadczyć mogą, wszelkie pojęcie sprawiedliwości, 
że widzą tylko skutki nienawistiego usposobie:ia 

Zbyteczna też mówić, że zdanie jakie wywołują 
u stronników polityki bismarzowskiej wieści 0 za- 
miarze kanclerza ccfaięcia się cd władzy, nie jest 
ogólnie podzielane. U przeciwników jego, a do nich 
liczy się wielka część Niemies, wywołują one po 
err sio. bo o be poja egg Bismarka nikt 
nie wia i nikt nio cdgadnia myśli jego. O władz 
zaś jego i o polityce, zwłaszcza, o skutkach ja 
nietylko na przeciwników, ale na całą społeczność 
niemiecką w ogóle, rikt prawie nie mówi, i Euro- 
pa b się czekać, aż wpływ swój w nsstępstwach 
pokaże. 


N. Pan pozwolił jeneralnemu dyrektorowi kolei 
gslicyjskiej Karola Ludwika Drowi Edwardowi S o- 
chorowi v. Friedrichsthal przyjąć i nosić 
order rosyjski Sw. Stanisława 2:j klasy. 

N. Pan mianował Dra Fryderyka Semetkow- 
skiego lekarza-asystanta w rezerwie, starszym 
lekarzem rezerwy przy szpitalu załogowym w Za- 
grzebiu. 


Minister handlu zatwierdził wybór Wilhelma Al 
tha na prezesa, a Izaaka Rubinsteina ną wi. 
ceprezesa Izby handlowo-przemysłowej w Czerniow- 
cach na r. 1875. 


Mowa posła X. Dra Jażdżewskiego 
na posiedzeniu sejmu pruskiego dnia 17 lutego 
podczas obrad nad projektem ustaw o administra 
cyi majątków kościelnych (według przekładu Dz. 
Poznańskiego). 

Panowie! Przy wczorajszych obradach roztrząga- 
no gruntownie zasady, na jakich cpwtym jest 
przedłożony projekt. Wyzzają otwarcie, że zgadzam 
się w ogóla z wywodami p. deputowanego Roi- 
chenspergera (poruszenie na lewicy), i dla tego nie 

ę tu więcej powtarzał tego, co mój szanowny 
wypowiedział kolega, ale pragaę tylko zwrócić u- 
wagę na jeden punkt, „Co do którego nie zupełnie 
zgadzam się z p. Reichenspergerem tj. co do o- 
świadczenia jego, że sporną jest jeszcze kwestyą. 
co jest przedmiotem prawnym pod względem wol- 
ności kościoła. (Oho! z lewicy). Mojem zdaniem, 
a to jest nietylko moje zdanie, ale zasada kano- 
nicznego prawa, kosciół katolicki pod majątkowym 
względem jest universitas ordinata, którój rapre- 
zentantami w hierarchicznym porządku są Papież i 
biskupi, którzy na mocy „służącego ira prawa ad- 
miniata kościelnym majątkiem w swych dyece 
zyach. Jest to zasada prawna, którój od wieków 
trzymał z rana s Papież Grzegorz Wielki 
zaznaczy zo wyraźsia tą zasad wając 
PL. majątek kościelny własnością Sowierckzgo 
kościoła. Prawdą jest, że z biegiem czasu, gdy ko- 


3 J a : s 
rażał swoją dla niego pogardę. Później gdy libe- |ściół coraz bardzićj się rozpowszechniał, okazałą 
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CZAS z Wtorku 23 Lutego 1876. 


się potrzeba pewnego uporządkowania kościelnego 
majątku co d) pojedynczych jego części, i dla te 
go sobór trydencki na 22 pes'edzeniu cap. 9 wy- 
reźaia có iadczył: beneficia uñ'us dioecesia nulla 
de causa uniatur beneficiis alterius. Stało się to je- 
dynie jak powiedziałem, celam zaprowadzenia zu- 
pełnego porządku w administracyi majątku kościel- 
nego. Jeżeii daléj ze stanowiska mego narodowego 
zapatrywsć się będę ną zasadę prawną kościcła 
polskiego, muszę wam powiedzieć, panowie, że jak 
deleko sięga nasza polska historya, nikomu ani 
aa myśl prio przyszło zaprzeczać, jakoby majątek 
kcścielny polskiego kcŚcioła nie był równocześnie 
własneścią powszechnego kościcła. Tój zasady pra- 
wnój trzymamy się i dzisiaj, i ttzymać się jéj bę- 
dziemy dopóty, dopóki w ogóle będziemy mieli pra- 
wo przemawiania w tój mierze. W nsjnowyszych 
czasach odjął rząd pruski przez sekularyzacyę te- 
mu polskiemu kościołowi znaczną część majątku 
darowanego mu przez naszy:h ojców. Co się dzie- 
je z tym majątkiem, o tem nic nie wiemy, wiemy 
tylko, że nie służy ani naszemu kościołowi ani na- 
szym narodowym interesom. Deputowany Dauzen- 
berg powiedział w dniu wczorajszym, że ze swego 
staaowiska może z radcścią powitać niektóre orze 
czenia projektu, i że w ogóle cały projekt przyjąć 
mcżaa. Pozwolę scbie zwrócić uwagę wys. [zby 
na to, ż3 jeżeli projekt stanie sią ustawą, tylko w 
takim razie mcże być przyjętym przez katolickie 
gminy, jeżeli kościół katolicki przez reprezentantów 
swych ustawę tę zaaprobuje. (Śmiech ra lewicy. 
Głosy z centrum: bardzo słasznie). Jeżeli przecież 
kościół katolicki ie przyjmie tój ustawy, w ta- 
kim razie nie będzie mogła być wprowadzoną w życie. 
(Zywe protesty z lewicy). i 

Panowie przeczycie temu?! (głoay z lewicy: Tak!) 
Sądzę, że powinniście byli nabyć już dość doś siad- 
czenia w tój mierze, o ile tak zwane kcśsielno- 
polityczne ustawy uchwalone przez wysoką Izbę, 
mogą liczyć ra uznanie katolickićj ludności. Usta- 
wy te istnieją, a jak deputowany Reichensperger 
zauważył, ludność katolicka uznaje ja. Musi je u- 
znać, alo nie może przyłożyć ręki do wprowadze- 
wr a w życie dopóty, dopóki jest ludnośc'ą ka- 

icką. 

Zaznączywszy z mój strony ogólną zasadę, nie 
chcę się dłużój rozwcdzić nad tem, co wedle zasad 
kościoła i prawa kanonicznego jest przedmiotem 
prawnym wobec kościelnego majątku, ale wcbac o- 
Świadczeń ministra oświecenia co do nieporządków 
admiristracyi kościelaego msjątku w naszćj archi- 
yecezyi, czuję się w obowiązku slów kilka powie- 
dzieć P. minister wyznań przytoczył nam wczoraj 
kilka przypadków, w których plebani mieli źle ad- 


ministrować kocścielnym majątkiem. Nasamprzód 


zwrócę uwegę ns to, że sprawozdanie radzcy zie- 
mieńskiego Nollan uważam nie już za niezasługu 
jące na wiarę, ale za nieprawdziwe. Przedłożę tu 


panom cgólug zacadę jaką wyczytałem w dziele 


sławnego angielskiego męża stanu. Otóż powiada 


ludziach, których chcą złupić.* (Oho! śmiechy na 
lewicy. Głosy z centrum: Bardzo ałuaznie). 
Panowie! Rozwinę to wyrażenia Burk*go nieco 


praktycznie. Burke powiada dalej: „Przypuszczam, 


żo wymienione błędy są zmyślonemi albo przynaj- 


nsjmniój przessdzozemi, skoro z ukarania tych lu- 


d-i ma korzyść wynikcąć. Nieprzyjaciel jest złym 
śsiadkiom'* 


gorszym ś cisdkiem.* Otóż, pancwie, komisarze p. 


ivistra wyznsń chcą złupić du.howieństwo obu 


oaszych dycceżyj. (020! ni*pokój na lewicy) Ja- 
wną jest rzeczą, panowie, że komisacze admivi- 
steujący dwiewa dyecezyami Gnieź .i ńską i Poznań- 


ską, postępują z duczownymi tych dzecezyj z jak 


największą bezwzględacścią Napastowani jesteśmy 


przez tych paców i oskarżani w różny sposób dla 


tego, ż3 komisarza rządowego nie chcemy uznać 
za wice biskup”. Jnż na przeczłój kadancyi posie- 
działem i dzisiej raz jeszcze to powtarzam, że my 
w raszój archidyecezyi znemy tylko jedn'go bi- 


skupa, a tym biskupem jest br. Ledóchowski. Je- 
go tylko moż:my słuch:ć lub przezeń wyzaaczo- 
nych osób. Ponieważ w smutnem znajdujemy się 
położeniu, będąc w kolizyi z ustawśmi państwa, 


panowie komiserze przeto postępują sobie z nami 
w sposób niezcany i niesłychamy ną 
stracyjnem (9oruszeni: ). 


niem wyrsził: ZE 
„Jak się rzeczy mają z administracyą majątków 


porzczególnych parafij, nie możua było jeszcze się 
przekonać, a nadzór w tój wierze przełożonych du- 
chownych równał się zəru i ograniczał się na za- 


twierdzeniu etatu, którego nikt bliżój nie roztrczą- 


sał W parefiach tylko patronatu fiskalnego władze 
prowadziły porządne rachunki, we wszystkich ia. 
nych par fiach zeleżeło li od woli plebana, czy i 


jak chciał składać rachunki.“ 


Zsprz cz”m temu, panowie, jak najmocniej. Od 
9 lat jestem administratorem kościelnego majątku 


i zuam stosunki nie tylko mej najbliższej okolicy, 
ale i obudwóch naszych archidyeczzyj dość dokła- 


dnie, i ctwarcie wyznaję, że władze duchowne £u- 


rowe nawet bjły pod względem administracyi ko- 
ścielaego majątku. Ż3 pomimo tego tu i owdzie 
p3wna mogła zajść nieregularność, to niczego nie 
dowodzi, a zdarza się to nieraz we wszystkich ge- 
łęziach adminristracyi. Jeżeli więc jeden dwóch, 
trzech, albo czterech proboszczów nie było dość 
pusktualnpymi w admizistracyi kościelnego majątku, 
nia można zarzutu tego na całą rozciągać dyece- 
zyę, jak to uczynił p. komisarz. P. miciater wy- 
zazń zacytował nam w dniu wczorajszym nazwiska 
trzech proboszczów, którzy już nie żyją i bronić 
się nie mogą. Tym sposobam panowie, można 
wiele puścić w świat, nie obawiając się sprosto- 
wania, bo oskarżone niejako przed tą tu Izbą oso- 
by już się bronić nie mogą. (Poruszerie). 

Gdyby to istotną było prawdą, co p. minister 
wyznań tu opowiadał, jestem jsk najmocniej prze- 
konany, iż władza duchowna byłaby do surowej 
pociągnęła odpowiedzialności duchownych, zanie- 
dbujących swe obowiązki, gdyby była o tem wie- 
działa. (Oho! Niepokój). 

(Dokończenie nastąpi). 


Wiedeń 21 lutego. Porządek dzienny posie- 
dzenia (29) I:by panów, które zapowiedziane jest 
na czwartek 25 b. m, jest następujący: Pierwsze 
odczyty: ustawy o zmianach w postępowaniu kas 
zaliczkowych rządowych; ustawy o przedawnieniu 
prawa skarbu publicznego do procentu od d 
państwa; ustawy o obligacyach pożyczki m. Wie- 
dnia; drugie odczyty; ustawy o fideikomisie Beau- 
fort-Spontina; ustawy o zmianie dodatku do ordy- 
nącyi wyborczej względem niektórych okręgów wy- 


urke: „Nie wierzę nigdy tym, co źle mówią 0 


Burke powiada dalój, obawiam się 
tylko zacytoweć tu dosłownie tego zdania ; bo mó- 
wi on dalój: „Kto chce złupić drugicb, jest jeszcze 


„na polu admini- 
Radzca ziewieński Nollau 
przesłał miristrori wyznań sprawozdanie z admi- 
nistracji o wc kasy konsystorskiój i tak się w 
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borczych w Czechach; ustawy o próbie złcta isre- 
bra w przedmiotach złotych i srebrnych i o nad- 
zorze w tej mierze; ustawy o zmianie przepisów 
co do pożyczki z funduszu grecko-wschodniego na 
Bukowinie na postawienia budynku rządowego w 
Czerniowcach; ustawy uwalniającej cd stempla i 
opłat czynności około wykupna danin w naturze i 
w pieniądzach na rzecz kościołów w Austryi Gór- 
nej; ustawy o sprzedaży nieru homości własnością 
peństwa będących; ustawy o przedłużeniu terminu 
spłaty zaliczek otrzymanych ze skarbu publicznego; 
sprawozdarie komisyi kolei żelaznych o petycyi 
względem kclei Predilskiej. 

— Izba deputowanych w Radzie państwa odbę 
dzie następne (115) posiedzenie we wtorek. Na po- 
rządku dziennym jest tylko dalszy ciąg obrsd nad 
regulaminem Izby, a ewentualvie sprawozdanie Wy- 
działu o ustawie giełdowej. Dzienniki wiedeńskie 
grzypuszczają, że jeszcze w t m tygodniu przyjdzie 
pod obrady w nełnej lzb'e wniosek Wildsuerą. 

Z wydziału Izby deputowanych zapisać tylko ma- 
my, że w Wydziale kolei żelaznych zdawał deputo- 
wany Steffens sprawą o petycyi względem zali- 
ozki rządowej na budowę kolei Lwów-Tomaszów i 
wniósł, aby odstąpić tę petycyę rządowi do uwzględ- 
nienia. Dep. Jaworski zaś był zdania, aby ob- 
iadować nad nią łącznie z wnioskiem dep. Czaj- 
kowskiego; wniosek ten przyjęto. 

Dap. Syz zdawał sprawę o petycji Rady poxia- 
towej w Bóbrce o zsprowadzenie tamże stacyi dla 
transportu towsrów i wniósł, aby tę petycyę od- 
dać rządowi do zbadania i jak najrychlejszego u- 
względnienia. Wniosek ten przyjęto wraz z dodat- 
kiem uczynionym przez Dra Herbsta za wdaniem 
się dep. Jaworskiego, sby w sprawozdaniu wspo- 
mnieć tekże o potrzebie wybudowania drogi pro- 
wadzącej do tegoż dworca kclei. 

Petycyę właścicieli dóbr, fabrykantów itp. z obzę- 
bu kolei galicyjskiej tak zwanej transzersalnej o 
zaprowadzenie i wykończenie z pomccą rządową 
linii Sącz-Żywiec-Biała, przydzielono na wsiosek 
sprawozdawcy rządowi do szczególnego uwzęlęd- 
nienia. 

— N. Pan wyjeżdża dziś wieczór do Pesztu. 


Kronika miejscowa 1 zagraniczna. 


Kraków 22 lutego. Wczoraj o godz. 3ej odbyło 
sę posiedzenie komisyi konkursu dramatycznego kra- 
kowskiego. Obecnymi byli pp.: Bartels, Benda, Estreicher, 
Koźmian, Kłobukowski, hr. Artur Potocki, Pawlikowski, 
Sokołowski, Szukiewicz, hr. St. Tarnowski. Po stre- 
szczeniu przez przewodniczącego dotychczasowych obrad 
i prac komisyi oraz stwierdzeniu, że wsżystkie sztuki 
zalecone przez sekcye do czytania, znane już są pełnej 
komisyi, rozpoczęła się obszerna dyskusya nad utworami 
mogącemi się ubiegać o różne nagrody, a temi ostate- 
cznie były: 1) Wesele zdobywcy, 2) Dramat bez 
nazwy, 3) Kupno i sprzedaż, 4) Niewinni, 5) Król 
Mieczysław II, 6) Konkurenci, 7) Altea, 8) Kajus 
Grakus, 9) Pan Procentowicz, 10) Marysia. Po 
wyczerpującej dyskusyi nad temi utworami i ich war- 
tością, przewodniczący odczytał warunki konkursu a na- 
stępnie otworzył rozprawy nad sposobem głosowania. 
Na wniosek hr. Artura Potockiego komisya postanowiła 
przedewszystkiem głosować nad tem, czy pierwsza na- 
groda ma być koniecznie udzieloną. Bardzo znaczna 
większość cświadczyła się za udzieleniem pierwszej na- 
grody. Przystąpiono więc do tajnego głosowania kart- 
kami nad udzieleniem pierwszej nagrody. Na dziesięciu 
głosujących, Dramat bez nazwy otrzymał dwa głosy, 
komedya Kupno i sprzedaż jeden, a dramat w ciu 
aktach wierszem Król Mieczysław II siedem głosów, 
dostał więc piewszą nagredę (550 złr. wraz z rocznym 
procentem 6°/,); po otwarciu koperty okazało się, iż 
autorem tego dramatu jest Dr Adam Bełcikowski. 

Nastąpiło głosowanie nad drugą nagrodą ; otrzymali: 
dramat Niewinni jeden głos, Wesele zdobywcy dwa, 
komedya Kupno i Sprzedaż dwa, a Dramat bez na- 
zwy pięć głosów; z powodu, że żaden utwór nie otrzy 
mał bezwzględnej większości, przewodniczący zarządził 
powtórue głosowanie między trzema utworami, które naj- 
więcej otrzymały głosów; w tem drugiem głosowaniu 
Wesele Zdobywcy otrzymało jeden głos, Kupno i 
sprzedaż jeden, a dramat w pięciu aktach prozą Dra- 
mat bez nazwy oŚm głosów, i otrzymał drugą nagrodę 
(300 złr.); po otwarciu koperty znaleziono w niej 
następujące słowa: „Ze względów nader łatwych do po- 
jęcia, autor zmuszony jest do zachowania jak najściślej 
szego i ito“, przytem adree, za pomocą którego 
znieść się można z autorem. 

Pozostawało jeszcze 300 złr. do rozdania, które sto- 
sownie do warunków konkursu komisya mogła rozłożyć 
wedle woli, skoro mie było sztuki ludowej, któraby o 
nagrodę ubiegać Się mogła. Na wniosek p. A. Szukie- 
wicza, podzielono tę sumę na dwie nagrody: 200 i 
100 złr. 

Nastąpiło więc głosowanie nad trzecią nagrodą. We- 
sele zdobywcy otrzymało pięć głcsów, Niewinni trzy, 
Kupno i Sprzedaż jeden; w skutku czego tak jak i 
przy drugiej nagrodzie nastąpiło powtórne gł: sowanie, 
w którem dramat w 5 ciu aktech wierszem Wesele 
zdobywcy otrzymał cśm głosów, a tem samem zdobył 
sobie trzecią nagrodę (200 złr.). Za odpieczętowaniem 
koperty okazało się, że jego autorem jest Julian z 
Poradowa (pseudonim) autor „Obrony Częstochowy. * 

Nastąpiło głosowanie nad czwartą nagrodą ; dwóch 
członków dało białe kartki. Dramat MNiewinni otrzymał 
trzy głosy, a komedya prozą w pięciu aktach Kupno 
i Sprzedaż pięć głosów, tem samem zdobyła sobie 
czwartą nagrodę (100 złr.); p) otwarciu- koperty o- 
kazało się, że jej autorem jest Jan Baptysta (psen- 
donim.) 

Nastąpiło głosowanie nad zaleceniem sztuk do gra- 
nia. Kajus Grakus otrzymał jeden głos, Marysia 
jeden, komedya Konkurenci cztery głosy, a dramat w 
3 aktach prozą, ZViewinnż, ośm głosów; tem samem tyl- 
ko ten ostatni zaleconym został do grania. Po otwar- 
ciu koperty okazało się, że jego autorem jest p. Wła- 
dysław Okoński. 

Komisya wybrała sprawozdawcę i postanowiła zebrać się 
w przyszłą niedzielę o godz, 3-ej dla wysłuchania spra- 
wozdania i zrobienia nad niem uwag. Sprawozdanie 0- 
głoszonem zostanie w dziennikach. 

Fundusze konkursowa składały się w tym roku z 550 
złr., pozostałych z dwóch lat, w których pierwsza na- 
groda udzieloną nie została, z 300 złr. ofiarowanych 
przez hr. Franciszka Łubieńskiego, z 200 złr. 
ofiaroanych wprzez hr. Artura Potockiego oraz 100 
złr. ofiarowanych przez p. Ludwika Oraczews kiego. 

Ostateczny więc wynik tegorocznego konkursu jest 
następojący : 

1. Król Mieczysław II, dramat w 5 aktach bia- 
łym wierszem Dra Adama Bełcikowskiego (550 
złr. wraz z procentem, razem 583 złr.) 

2. Dramat bez nazwy w 5 aktach prozą anonima 
(300 złr.) 


3. Wesele zdobywcy, dramat w 5 aktach wierszem 


białym Juliana z Poradowa (200 złr.) 


4. Kupno i Sprzedaż, komedya w 5 aktech przez 
Jana Baptystę (100 złr.) 

5. Niewinni, dramat w 3 aktach przez p. Włady- 
sława Okońskiego (zalecony do grani»). 

— Dnia 20 lutego odbył Wydział matematyczne- 
przyrodniczy Akademii Umiejętności w Krakowie posie- 
dzenie pod przewodnictwem Dr Dietla, na którem 
Sekretarz Wydziału Dr Kuczyński odczytał rozprawę 
p. Eustachego Petivna: „O konserwacyi drzewa 
szczególnie progów kolejowych;* następne Dr Alth 
odczytał rozprawę: „O belemnitach, a w szczególności 
o belemnitach krakowskich.* 

— Na zakupno obrazu Matejki „Unia* złożyli w ko- 
mitecie tutejszym: Walentyna Antoniewiczowa złr. 20, 
Aloiza Stacherska złr. 20, Honorata Łukasiewiczowa 
złr. 50, Jan Cichocki i Adoif Jabłoński po złr. 5; ze 
składek złożonych u burmistrza Wadowic Ign. Brosiga 
złr. 24 c. 30, a mianowicia Brosig, S. Korn, F. Scholz 
po złr. 2; Majewski, Stankiewicz, Warzeszkiewicz, 
Wierzbicki, Dbałowski, Foltyn, Pohl, Graczyński, Kuzia, 
Zębaty, Zellner, Stankiewicz (syo), Zawilska, Kamilla 
Schwarz, Antonina Ronge, Krobicki po złr. 1; Raczyń- 
ski 80 c.; Huzia, Karasek, Schmelz, Rauchwergert, Ry- 
bak po c. 50. 

— P. Józef Kiciński, dyrektor Towarzystwa zaliczko- 
wego, złożył na ręce nasze zebraną przez siebie kwotą 
na pogorze!lców Gorlic 10 złr. 6 c., do której przyczy- 
nili się: pp. J. Zarzycki 2 złr., A. Puellich, Fr. Streer, 
3obolewska, po 1 złr., J. Stępak, A. Słotwiński, J. 
Fidler, Kut.., J. Nowakowski po 50 c., A. Mejsner; 
J. Ertel po 40 c., St. Kijania 30 c., W. Ryczkiewicz 
25 c., G. Głowacki 22 c., K. Szymczyk, A, Zdziecho- 
wiczowa, A. Susułowa po 20 c., S. Uxnański 19 c., 
J. Pick, K. Gregor po 10 c. 

— Czysty zysk ze sprzedaży biletów z wieczoru tań- 
cującege, urządzcnego przez Resursg miejską, w dniu 
6 bm., wynosi 30 złr., które zł żył p. Józef Kiciński 
prezes resursy na nasze ręce, przeznaczając takową dla 
Towarzystwa Dobroczynności. 

— Dla uwięzionych lub internowanych księży w Wiel- 
kopolsce nadesłali nam p. K. 5 złr., X. B. 3 złr. 

— Jutro we wtorek od godz. 12 do lej w południe 
w Muzeum techniczno-przemysłowem odbędzie się ósmy 
publiczny odczyt p. A. H. Kirkora: „O człowieku 
z czasów przedhistorycznych. * 

— Gabinet Archeologiczny Ubiw. Jagiell. otrzymał 
od Dr W. Wisłockiego wizerunek Zygmunta Augusta 
z oprawy książki, wyciśnięty na skórze; od p. Piotra 
Pruszyńskiego z Nieczatowa (w Radomskiem) szablę (tak 
zwang węgierkę) z 17go wieku, z napisem: -Deus 
exercituum bellator fortissime esto mecum. 

— Zapəwiedziana zabawa kostiumowa na Jodzie od- 
będzie się niezawodnie we czwartek wieczór. Zdaje się, 
że zarząd klubu łyżwiarskiego porozumiał się z dyre- 
ktorem Obserwatoryum pod względem pogody i przy- 
mrozku, bo tu nie możnaby naśladować tych przedsię- 
biorców w Wiedniu, którzy głoszą na afiszach: „czy 
pogoda, czy deszcz.* Wszelako nie ma żadnej wska- 
zówki, aby we czwartek miał deszcz padać i zepsnć 
widowisko, nad przygotowaniem którego od dawna dużo 
się pracuje i wydaje pieniędzy. Albowiem stawy przy 
ulicy Łobzowskiej mają być oświetlone elektrycznością, 
przyrządami Drumonta, pochodniami rzymskiemi, zwier- 
ciadłami, dla wzmocnienia Światła na lodzie it. d. Czwar- 
tek naznaczony jest nieodwołalnie na tę zabawę. 

— W sklepie p. Ignacego Raile, pod L. 51 w Rynku, 
zapalił się w sobotę o godz. Gej wieczorem od rzuconej 
zapałki na podłogę, drewniak używany do wyścielania 
materacy. Ogień zaraz stłumi' no. 

— Straż policyjna ujęła wczoraj wyrobnika Wojciecha 
Piekarczyka, który kobiecie przechodzącej porwał na 
Zwierzyńcu chustkę wełnianą i koszyk z wiktuałami ; 
rzeczy te odebrano od niego. 

— W sobotę przytrzymano tu w fabryce cygar wy- 
robnice Franciszkę Schwaiger i Joannę Nehlarzówną na 
kradzieży. Streż policyjna aresztowała czterech wyrobni- 
ków z Bronowic małych, którzy w budynku napełnio- 
nym przedmiotami palnemi za rogatką warsżawską, roz- 
niecili ogień i mogli byli wzniecić pożar. 

— W czasopismach rosyjskich pojawiają się teraz 
przekłady Słowackiego i Krasińskiego, a mianowicie 
„Mazepa“ i „Nieboska komedya.“ Wszelako z tych 
przekładów bardzo słabe możą powziąść czytelnik wyo- 
brażenie o poetach polskich, gdyż jak piszą z Petera- 
burga do Kroniki Rodzinnej, język rosyjski nie na- 
daje się do oddania idealnych pojęć i głębszych myśli; 
brak mu bowiem środków do cieniowania uczuć. Język 
ten jest nazbyt ubogi, aby zdołał oddać bogactwo form 
językowych Słowackiego albo głębokość myśli Krasiń- 
skiego. 

— Nr 502 Kłosów zawiera: „Bakałarze,* powieść 
Adama Pługa (c. d.);— „Ukraina,“ obrazki czasu i 
ludzi, napisał Berlicz Sas (c. d.);— „Koraspondeucys:* 
Paryż, przez Teodora Bońtzy;— „Troski dziadunia,* 
obraz N. Gysisa z Aten, przez H. St; — „Wystawa 
Towarzystwa sztuk pięknych,* przez Hen. Struve;— 
„Heoryk Brokhaus,* przez M. (z ryciną); — „Ratusz 
w Grużądzn,* przez Zygmunta Glogera (z ryciną) ;— 
„Pokłosie; « — „Szkice karnawałowe,“ przez Ksawerego 
Pillatego; — „Przegląd polityczny;* — „Szkoła do- 
świadczenia, * przez Samuela Smilesa, przełożył Ed. 
L. (c. d.; — „Ogłoszenie. * 

— Nr 8 Gazety sądowej warszawskiej zawiera: 
„Przed upływem terminu preklozyjnego upadłość na 
żądanie wierzycieli zniesioną być może;* — „Pytania z 
praktyki kryminalnej; *— „Jurisprudencya senatu“ (kry- 
minalna); — „Kronika cywilna i kryminalna;* — „Sądo- 
wnictwo gminne;* — „Korespondencya z Londynu;* — 
„Przegląd bibliograficzny; *— „Wiadomości bieżące kra- 
jowe i zagraniczne; *<— „Odcinek: Litsratura i krytyka.“ 

— W połowie lutego w całej Europie, nawet w kra- 
jach ciepłych panowało niestosunkowo wielkie zimno. 
W Tryeście i Dalmacyi wiatr mroźny przy Śniega obfi- 
tym w zeszłym tygodniu dawał się dotkliwie we znski, 
w Styryi wielkie Śniegi i mrozy, w Serbii i Chorwacyi 
przerwane komunikacye z powodu zaspów śniegowych, 
toż samo w Wołoszczyźnie. Z Odessy, Galaczu, Ibraiły 
i Bukaresztu nieregularnie przychodzi poczta do Wie- 
dnia; na morzu Czarnem burze i wichry północno-wscho- 
dnie, a w Stambula padał od 15go do 17go bm. Śnieg 
bez przerwy. W sobotę było w Ruszczuku 7 stopni mro- 
zu, w Warnie 6°. 

— Emil Girardia tłumaczy się w Liberté z pobytu 
swego na wieczorze u ks. Hohenlohe posła niemieckiego, 
ponieważ nazwisko jego było w dziennikach wymienione. 
Szanowny legitymista, potem orleanista, z kolei republi- 
kanin, bonapartysta, a dziś nie wiemy jakiej barwy, 
dowodzi, że chciał uratować reputacyg narodu grzecznego 
i powołuje się na — panią Sevigné! 

Teatr. We wtorek dnia 23 lutego, komedya w 4 
aktach przez Aleksandra Dumasa, przełożył z francu- 
skiego Aleksander Podwyszyński: Halifav. 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godziny 1lej do 4ej prócz po- 
niedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni po- 
wszednie 30 centów. 

—— Dnia 20 i 21 lutego pochmurno; termometr d. 20 
doszedł do — 3'8 od — 6'1, zaś d. 21 do — 5'2 
od — 7'3 R. Barometr zwolna jeszcze opada; dnia 22 
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nowania części członków senatu czyli Izby wyższej, 


lutego o godzinie Gej rano stan jego był 331-33, ter- s o 
tam gdzie nie utrzymało się, jak w , prawo 


mometru — 6'5- R. Wiatr północno-wschodni. 


gdyby tylko rząd węgierski można skłonić do wybn- | wojny i sprawiedliwości, którzy niebawem oznajmią | został. Wybierano ich ciągle na godności autono- 
dowania linii Munkacz-Beskid. swoje zdanie. Zapytany o stosunki z Hiszpanią, |miczne, pomimo, że zawsze potwierdzenie korony 


IGM We wtorek dnia 23 lutego: Śgo Florentego wy-| Po za te granice rząd nie pójdzie. Wszelkie |oświadcza Visconti- Venosta, ponawiając Życzenia | było im odmawiane, bo gabinet obecny postanowił | dziedziczne. Bonapartyści bardzo są dot! ęci tene 
woj. więc dalej sięgające nadzieje są złudnemi. pomyślności dla Hiszpanii, że rząd włoski pójdzie |żadnego z nich nia przypuścić do jakiegokolwiek | zrzeczeniem się Mac-Mahona i przelaniem prawa _ 


| 
i 
| S | Kurs papierów lokacyjnych pozostał niezmien-|z4 przykładem innych państw i że król odpowie- |urzędu. Tak np. Bielski nie mógł zostać burmi-|na Zgromadzenie narodowe; podobnież Orleaniśck 
i TEATR. O przedstawieniu sobotniem, na benefis arty- | 2ym. Kto kapitału swego nie chce wyraźnie wyzy- | dział ra list Don Alfonsa. Minister uważa za|strzem w Pradze, chociaż w r. 1866 tak się ur | widzą, że cała ustawa obraca się na korzyść re- 
| sty p. Podwyszyńskiego, powtórzonem wczoraj komedyi skiwać, umieszcza go obecnie tylko w rentach, lo- | rzecz niepotrzebną ogłaszać dokumenta dyplomez |tem stanowisku odznaczył. W liczbie tych mężó + | publiki. * 3 
Al. Dumas pod tyt: Halifax, przetłomaczonej przez be- | SAch pożyczkowych i listach zastawnych. tyczne; zawsze przedłoży on, jaśliby jaka kwestya |był Trojan, jeden z szefów młodoczeskich rady- W Radzie stanu przeważyli orleaniści, odmawia- 
| neficyanta, tyle tylko możemy powiedzieć: Akcye bankowe utraciły w ciągu tygodoia całą |miała się pojawić, cdnośne dokumenta Izbie. Mię-|kalizmu ubiegającego się 0 lepsze z liberalizmem |jąc ks Napoleonowi prawa do stopnia J 
| Jest to sztuka w całem znaczeniu tego wyrazu Du- nadwyżkę kursu zyskaną w poprzedzającym tygodniu. |dzy Francyą a Włochami nie wymieniono żadnych | wiedeńskim. Vaterland zwraca uwagę, że Dz Tra-|go, chociaż stopień ten dzierży ks. Aumale. 
| masowska, bez żadnej głębszej myśli, z naciągniętą in- Waluty i dewizy podaiosły się tylko o mały u-|aktów ze względu na okręt „Orenc que*; ustce tylzo |jan wybrany teraz na marszałka Rady powiatowej | Na długi szereg interpelacyj odpowiadał w psr- 
| trygą, pełna nieprawdopodobnych sytuacyi, i charakte- łamek procentowy. oświadczenia były zrobione. Na zapytania o zakaz | Rakonickiej, został potwierdzony. Pierwszy to lamencie włoskim Visconti Venosta, a wszystkie te 
f rów w ciągłej ze sobą sprzeczności. Z postaciami, któ- | === dany konsulowi włoskiemu w Tcyeście zawierania | przypadek, głośno mówiący za protekcyą, jaką de- iaterpelacye tyczyły się spraw zagraniczoych, sto- 
re się tak często w utworach tego autora powtarzają, | Przyjechali do Krakowa od dnia 20 do 21go lutego. | małżeństw między poddavymi włoskimi, odpowiada |je gabinet rałodoczechom. sunków politycznych z Niemcami i Francyq, dalej 
HOTEL SASKI: Stanisław ks. Jabłonowski z Bur- 


że angielski Halifax, zdaje się być rodzonym bratem Visconti-Venosta, że istotnie był taki zakaz wy-| Ugoda między stronnictwami węgierskiemi do-|z Hiezpawią, konfsrencyi brutselskiej i przyszłej 
Hiszpańskiego don Cesara de Bazan, i francuzkich Por-|sztanu, Albert bar. Dodzan z Paryża, Antoni Popiel | dany, i z tego powodu prowadziły się rokowania |szłe, jak się zdaje, tak daleko, 20 NPan może | petersburskiej, a wreszcie ewentualnego wyboru Pa- 
tosa i d' Artegnana. Mimo tych wszystkich wszakże wad, |z Galicyi, Piotr Ponfickl z Wiednia, Jan Horack z Wie- | 7 gabinetem wiedeńskim, który twierdzi, że zawie- | przystąpić do złożenia ministerswa, skoro zapo | pieża. Depesza z Rzymu powyżej zamieszczona 
"rip żywości akcyi, i pełnemu dowcipu dyalogowi, za- | dnia, Henryk Bienenthal kupiec z Warszawy, Franciszek ranie małżeństw przez koneula włoskiego wkracza | wiadają na wczoraj wieczór podróż do Pesztu. Z opi- | dsje treść wszystkich tych odpowiedzi. Poznać Z 
wna, bawiąca, i kilka godzin czasu najprzyjemniej za- | Obidziński z żoną z gub. Podolskiej, Teofil Świerczew- | W prawa zwierzchnicze Austryi Na tem zam-|su jednak odbytych konferencyj nie można się zakłopotanie, w jakiem się znajduje rząd włoski 
pełnić zdolna. Niczego prócz zabawy szukać w niej nie|ski z żoną z Chrobrza, Wincenty Schmidt właśc. dóbr knięto obrady ogólne nad budżetem. domyślić rezultatu, a szczególniej przewagi które- szczególniej w sprawach, które odnoszą się 
pes bo nic też innego autor pisząc ją, nie miał na|z Krzywaczki, Ludwik Gaillard z żoną pułkownik z Pe- Bern 18 lutego. Gdy upłynął termin 90-dnio-|go stronnictwa. To jedno pewna, że Deakiści od- | "no do Francyi jak Niemiec. Żaden gabinet wło- R 
km. ost starannie, językiem poprawnym, |tersburga, Stanisław Kotarski wł. d. z Brzysk. wy, wciągu którego można było żądać głosowania |nieśli owoc swych usiłowań, jeżeli zdołali lewicę | ski niechciał dotąd zrywać z Francyą i każdy musi E: 
i „sgalogach i sytuacyach najdraźliwszych i dumasow-| HOTEL pod ROŻĄ: Konstancya Szymańska wł. d. ludu nad nową organizacyą militarną, takowa we- | sprowadzić z pola politycznego unii osobowej. Kwe- |tu ulegać wpływowi króla Wiktora Emanuela, któ- Ę. 
A im epikureizmem najbardziej tchnących, nie zbyt ra-|z Kądzielnej, Józef König kupiec ze Szląska, Roman szła w życie. stya osób teraz za przybyciem Cesarza, czyli jak |cy wie, że zerwanie z Francyą pociągnęłoby za sobą -- JĄ 
ącym, co dowodzi równie dobrego smaku tłomacza, jak | Kucieński wł. d. z Bętkowic, E. Regen z Wiednia, Broni- Genewa 20 lutego. Rada zawiadowcza ko-|w Peszcie, Króla, wystąpi. Zapewnisją, ża Bitto | zdanie się rządu na łaskę republikanów. Visconti a 
zręczności w oddaniu pewnych myśli, które w francu- |sław Stysiński wł. d. z Poznania, A. Padlewski wł. d. ścioła N. P. Margi pozwoliła odprawiać w nim na- | wzbrania się zostać szefem nowego gabinetu. Venosta bardzo też oględcie traktuje kwestye, w aj 
skim języku, dzięki dziwnej jego giętkości, dają się cie- |z Galicyi, Marya Lorenowiczowa właś., dóbr z Galicyi, | bożeństwo starokatolikom. Przed parą dniami, jak doniósł telegram, West- | których się krzyżują interesa Prus i gwa K a 
cieniować gładko, lecz w polskiem tłómaczenin zwykle | Stefan Ksmocki wł. dóyr z Kongresówki, Józef Lewan-| Madryt 19 lutego. Armia królewska trzyma | phdliacher Merkur ogłosił najnowszą aiz pa- | szczególnie pytanie poruszone już przez Bismar. | 
zbyt chropowato do ucha wpadać zwykły.. dowski z żoną wł. dóbr z Galicyi, Seweryn Kisielewski |ciągle w ręku zdobyte stanowiska i umacnia linię | pieską z d. 5 b. m. do biskupów pruskich, którą | względem przyszłego wyboru Papieża. 
ze Słupia, Izydor Moses z Berlina. 


ad do gry alk beneficyant grał z zupełnem po- Arga w długości 60 kipon, (88 płynie z pod i ari Et i say ją dja doda- 
iem swojej roli i znajomością rzeczy. P. Benda jak| HOTEL DREZDEŃSKI: Jan Krassl z Wiednia, Jelski | Pireneów w Aragonii i wpada do LOrO, 0 graniczą |tkiem, że bulla ta od kilku już doi znajduje sig w e. 
z familią wł. d. z Galicyi, Kalasanty Kundzicz z. Rosyi, Ostatnie d6p63L6 telegraficzne „Pirasa” i 
Wiedeń 22 lutego. Proces Ofenheima. i 


zaś Nawarrę od Aragonii Red.). Nie jest prawdą, | ręku biskupów a nie doszła ich przez nuncyusza 
aby Bilbao było zagrożone. w Monachium, ani też pocztą, lecz drogą prywa- 
Madryt 19 lutego. W sfarach urzędowych |tną dla lepszego bezpieczeństwa. Biskupi dopiero 
panuje zdumienie z powodu depesz ogłoszonych | korespondują z sobą nad sposobem jej publikacji. 
w dziennikach zagranicznych, ze względu na bryg|Gdy jednak ogłosił ją jaż Westf. Merkur, przeto 
„Głustaw.* Rząd poczytywał to zajście za ostate- |nio nie wstrzymuje Germanii od jej ogłoszenia. 
cznie zakończone, odkąd w sposób urzędowy ofis- | Otóż West/. M. nie był skonfiskowany, ani 
rował Niemcom wynagrodzenie za azkody zrządzo- | Koln. Ztg, która tę bulę powtarza, ani nawet u- 
ne przez Karlistów, oraz stosowne zadosyóuczynie- | rzędowa Nordd. allg. Zły, która bierze ją również 
nie. Stosunki między ministrem spraw zagrani- | z Germanii, gdy tymczasem Germania z soboty nie 
pagoa Castro a br Hatzfeldem są bardzo|doszłe nas, a inne dzienniki piszą, że była skon- 
serdeczne, a poseł wręczy niebawem listy swoje | fiskowaną, przeciw redaktorowi zaś zaniesiono skar- 
wierzytelne. Z ładnej strony nie przewidują tu za-|gę „o wzywanie do nieposłuszeństwa przeciw usta- 
wikłań w sprawie „Gustawa.“ wom państwa”. Otóż nie pojmujemy tej wolności 
Londyn 20 lutego. Traktat angieleko-szwaj- | druku, która pozwala drukować jednemu, Czego z8- 
carski o wydawanie zbrodniarzy, dziś ogłoszony, | brania drugiemu pod karą. 
obowiązuje od 1go marca. — W Stroud wybrany| O tej bulli takie zdanie wypowiada organ rzą- 
został do parlamentu kandydat liberalny Marling.|dowy Nordd. allg. Ztg: „W pomienionem obwie- 
Stokholm 20 lutego. Posttidning zayrzecza |szczeniu Watykanu leży niezaprzeczenie najsilniej - 
doniesieniu dzienników zagranicznych, jakoby Szwe- | azy wyraz zuchwalstwa hierarchicznego, jakiego do- 
cya odmówiła udziału Swego w konferencyi peters- |tychczas byliśmy świadkami, gdyż nietylko obwie- 
burskiej. szoza Ona bezwarunkowe potępienie ustaw majowych, 
Petersburg 20 lutego. Minister komuni-|ale nadto czyni nieposłuszeństwo im obowiązkiem 
kacyi przedłożył plan budowy nowej sieci kolei ż3- | sumienia. Encyklika zaprzecza przeto jak najwyra- 
laznych pa 8000 wiorst. Naprzód mają być bu- |źoiej skazówkom, niedawno w Izbie deputowanych 
dowane koleje sybirskie czyli uralskie i ko- |dsjącym się słyszeć o możności porozumienia się, 
leje dla dowozu węgla w dolinie Domu. Co doja zatem oczywistą jest rzeczą, że najświeższy ten 
kierunku kolei uralskich, dopiero w marcu albo|objaw Papieża, który na nowo stwierdza nieprze- 
kwietniu nastąpi postanowienie. Nie potwierdza |jednaną sprzeczność między państwem a kościołem 
się jeszcze wiadomość, jakoby szyny sprowadzane | rzymskim, musi wywrzeć wpływ stanowczy Da dal- 
z zagranicy, podlegały opłacie cła po 80 kopiejek |*ze postępowanie rządu.“ 
od puda. Zamieszczamy powyżej depeszę berlińską, która 
Bukarest 20 lutego. Od pięciu dni nie na- | rozesłaną została za granicę i na prowincyę, a dzien- 
deszła tu żadna poczta z zachodu, wyjąwszy poczty niki berlińskie nie mieszczą w sobie nic takiego, 
peszteńskiej, która idzie przez Kronstsdt. Izba |coby jej treści odpowiadało. Depesza jednak jest 
wzięła pod rozbiór projekt ustawy o reformie ko- |urzędową. Mówi ona, że idzie właśnie o znalezie- 
deksu karnego. nie środka, aby część pracy odjąć Biemarkowi, 
chcąc go zatrzymać u steru państwa. Rzecz ta je- 
dnak wymaga wielkiej rozwagi, nie może być prze- 
Proces Ofanheima w zawieszeniu, i może nie-|to już w tej chwili rozwiązaną. Wyznanie to jest 
skończy się dzisiej, bo już w ostatnich pismach | zatem potwierdzeniem pogłosek o powierzeniu mi- 
wiedeńskich przewidywano, że stan zdrowia niedo |nisterstwa spraw zagranicznych ianemu dyploma- 
zwoli prezesowi sądu na jutro lub we środę, być|cie, a naznaczają na ten urząd, to ks. Hohenlohe, 
obecnym na posiedzeniu i ukończyć przerwane | posła w Paryżu, to sekretarza stanu Biilowa, to 
zemdleniem piątkowe rdsumć. Mówiono, że wypa-| posła Keudella a nawet wysłanego świeżo do Pe: 
dek, jaki się zdarzył, wymagałby rozpoczęcia ca- |tersburga Radowitza, ze wględu na jego znajomość 
łego procesu na nowo. Ala na szczęście (dla wazy- | stosunków wschodnich. Wszelako odjęcie Bismar- 
stkich a może głównie dla dziennikarzy) ustawa |kowi kierownictwa spraw zagranicznych, byłoby o- 
tego nie wymaga. Prawo żąda w § 325 procedury |graniczeniem go do spraw wewnętrznych, niemie- 
kernej, aby streszczenie sprawy (résumé) prezesa okich, a te prowadzi Delbriick z zadowoleniem kan- 
nie było przaz nikogo przerwane, ani żadnemu nie |clerza. Nie chciałby przecież Bismark poprzestać 
uległo rozbiorowi.” Przerwa zaszła, ale nie w tem|na roli prezesa Rady związkowej i obronie intere- 
znaczeniu. Zadość się uczyni, jeżeli prezes na no- |sów Prus wobec nieśmiałej opozycyi jakiegoś tam 
wo rósumć swoje zacznie i bez przerwy dokończy. | państewka. W każdym jednak razie zanosi się na 
Dalej jeszcze prawo mieć 0h09, aby przysięgli wy- | zmianę stanowiska Bismarka, dogodną zapewne dla 
słuchawszy resumé, udali się do pokoju narad i |jego widoków, jak to list nasz z Berlina słusznie 
nieopuścili go, dopóki nie wydadzą werdyktu. Po | przeczuwa. : ż : „ |25 po połudn. Renta papierowa 71-05 — Renta 
przerwie piątkowej wprawdzie wrócili do domu| Cesarz Wilhelm ma się lepiej, ale jeszcze nie- | srebrna 75:85 — Losy z r. 1860 112— — Ak- 
przysięgli, ale prawna klauzura zaczyna się dopie- | może wychodzić z pokoi swoich. Czy z tej przy-|cye Banku Narodowego 962. — Akcye kredytowe 
ro, gdy prezes po wypowiedzianym résumé urzędo- |czyny, czy też że nieprzyszło z królem Wiktorem |221775 — Londyn 111:40 — Srebro 10570 — 
wnie wręczy im pytania, na które odpowiedzieć ma- | Emanuelem do ugody co do miejsca zjazdu, dość, | Napoleony 8:90'/,. — Dukaty 526— — 100 Mark 
ją. Nakonieo prawo jak zawsze, tak i tu przewi-|że znów zaczynają teraz głosić, iż podróż Cesarza pruskich 5470. — Lombardy 1833:50, — Losy 
działo wypadki ludzkie, i postanowiło jednego z|do Rzymu nie przyjdzie do skutku. A miałby Ce- * 
sędziów zastępcą prezesa. Gary więc nawet zdro- |sarz sposobność widzenia w Rzymie Garibsldego, 
wie nie pozwoliło prez980Wi | okończyć procesu, |który z takiem uwielbieniem o nim i o Bismarku 
będzie mógł zastąpić go konsyliarz sądu krajowego | wyrażał się niedawno! ; 
p. Garnerth, ale przygotowaćby musiał résumé, naj  Reichsanzeiger ogłasza nową ustawę © pospoli- 
co potrzeba czasu. Dodajmy, Że tak prokurator, ttem ruszeniu. : WE? 
jak oskarżony i jego obrońca oŚwiadczyli zaraz w| W ciągu tego tygodnia rozstrzygnie się w Wer- 
piątek, gdy prezes zasłabł, Że nie będą z tej | salu los przyszłego senatu feańcuskiego. Wniosek 
smutnej okoliczności żadnych dla ciągu procesu Wallona znajduje przyjęcie nawet u prawych stron- 
wyprowadzać następstw. niotw, a uważany on jest za kamień węgielny Re- 
Było zwyczajem w Czechach wybierać marszał- | publiki. Mac-Mahon zostawił całą rzecz przypad- 
kami powiatowymi członków Owego sejmu, który | kowi, bo nawet zrzekł się dobrowolnie prawa, jakie 
robił ugodę za Hohenwarta, 8 później rozwiązany posiada wszędzie władza wykonawcza, prawa mis- 


Zawsze był nieporównany — pan Szymański tem czem 
Jest zawsze, to jest bez zarzutu — p. Wojdałowicz 
Bympatycznym i przedziwnym komikiem, a nawet w roli 
Artura występujący w zastępstwie zapewne chorego pa- 
na Dłużewskiego. Młody artysta, mało jak widać przy- 
gotowany do tej niespodzianki, wywiązał się jako tako 
z swego zadania. Dwie role kobiece, mało w tej sztuce 
interesujące, oddane były przez panny Urbanowiczó- 
nę i Heneman w sposób całkiem zadawalnisjący. Nie 
możemy wszakże dość zalecić artystom aby chcieli gło- 
śniej, m zwłaszcza wyraźniej mówić na scenie, wśród 
panujących bowiem w mieście chrypek i katarów, ka- 
żden prawie przez nich wymówiony wyraz spotyka się 
z jednem lub dwoma kaszlnięciami, lub kichnięciem na 
sali, z czego znaczna część djalogu ginie, lub w poło- 
= zrozumiałym tylko stanie ucha słuchaczów dochodzi; 
er ago prócz panów Bendy i Szymańskiego, 
s żab pr dźwięczne i donośne skutecznie walczą 
artystów | serc publicznością, mało który z 
Uw R. wolny ; A na tem nietylko każda sztuka 
i, ale W znacznej części niezrozumiałą się staje. 


Bruno Makomaski z żoną wł. d. z Kongresówki, Józef 
Oduń Dr med. z Galicyi, Stanisław Drohojowski z Da- 
blan, Michał Kretczmer z Rosyi. 

HOTEL POLLERA : Stanisław Chmurowicz z Osieka, 
J. Goldstiicker kupiec z Wrocławia, M. Hoeniger ku- 
piec z Berlina, Bernard Lenwenstyn z Bruxeli, C. Ste- 
phani kupiec z Diiren, Franciszek Kral z Weisskirchen, 
Wiliam Meyer kupiec z Hamburga, M. Guttmann ku- 
piec z Kolonii, Henryk Leo z Pragi, F. Abramowicz 
z Wróblika, Józef Kiss ze Lwowa, Ludwik Hosch ku- 
piec z Klosterneuburga, M. Mittelmann kupiec z Wiednia, 
Wojciech Kozłowski z Ołomuńca, Jan Straszewicz ob. 
ze Świerza. 


Gdy stan zdrowia przewodniczącego sądu bar. $ 
Wittmanna znacznie się pogorszy”, posiedzenie > 
sądu na dziś naznaczone, zostało znowu odroczone A 
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Depesze telegraficzne. 


Berlin 20 lutsgo. Podnoszona w dziennikach 
kwestya o bliskiem usunięciu się ks. Bi smar- 
ka, nie jest, jak wiarogodnie zapsawniają, kwestyą 
chwilową, ale tatą, która musi zasługiwać na naj- 
Śniślejszą rozwagę, gdyż stan kanclerza nie dopu- 
szcza ciągłego przeciążania pracą. Czy będzie mo- 
żna uwolaić go dostatecznie od ciężaru, pokaże 
się w najbliższych miesiącach. 

Paryż 19 lutego. Paris-Journal sądzi, że 
nowy gabinet będzie niebawem złożony ; wejdą do 
niego: Audiffret-Pasquier, Szy, Wallon, 
Dócazes i Cissey. Rozwiązanie Izby jest w 
każdym razie uważane za nieuniknione. Zaprze- 
czają tu pogłosce, jakoby hr. Chambord prze- 
bywał w Wersalu u hr. Vaussay. 

Paryż 20 lutego. Lewica postanowiła wszyst: 
kiemi głosami przeciw 5 (między tymi jest Gró- 
vy) głosować za projektem ustawy Wallona © 
senacie, lubo żądane przez nią zmiany nie zostały 
przyjęte. 

Paryż 20 lutego. Na dzisiejszój giełdzie krą- 
żyła wieść dotąd nie potwierdzona, że dokonano 
zamachu na królu Alfonsie. W skutku tego pa- 
piery biszpańskie były Bilnie sprzedawane, lubo 
giełda była dobrze usposobioną na rentę i ione pa- 
piery z powodu uchwały lewicy, aby przyjąć wnio- 
sek W allo na. 

Paryż 20 lutego. Prawy środek oświadczył, 
iż żądane przez lewicę zmiany ustawy o senacie 
nie mogą być przezeń przyjęte. 

Rzym 20 lutego. Podczas obrad Izby deputowa- 
nych nad budżetem spraw zagraninznych na r. 1875, 
minister spraw zagranicznych odpowiadsjąc na kilka 
uwag i zapytań, oświadczył, że stosunki Włoch 
z obcemi państwami są wyborne. Ponieważ M i- 
celi uważał mowę posła włoskiego w Londynie 
Cadorna, podczas uczty z powodu szpitala fran- 
cuskiego za kompromitującą, przeto minister V is- 
conti-Venostą oświadczył, że uprzejme wspo- 
mienie przymierza francusko-włoskiego z r. 1859 
nie może zakłósić przyjsznych stosunków Włoch 
z Niemcami, Minister zapytany o poruszoną przez 
notę Bismarka: ewentualność przyszłego conclave, 
aoee ZA rzecz meirg; że Włochy w tym 
; - przedmiocie wymieniły zdania z państwami zaprzy- 
dh udzielona pożyczka będzie mog'a być cho. |jeźnionemi; kbps harita Sipað prisnit 
W wyjątko drogą wolnej amortyzacyi zwróconą. [nie pozwalą mu jednak udzielić dalszych wyja- 
Ak. a wych razach, gdzie państwo samo ma|śnień. Dalej nadmienia minister, że pierwszym 
raty ay strategiczny) interes w utrzymaniu |obowiązkiem Włoch będzie starać się O bezpie- 
takich to. uż tylko gotów rząd ich losem, i z |czeństwo concłave i spokojaość publicztą. Na za- 
nia bez śred ów pozostają tylko widoki zyska-| pytania tyczące się konferencyi petersburskiej, o- 
koszycko-bo niej pomocy kolejom: łupkowskiej, | Świadczą minister, że rząd nie powziął jeszcze 
łaby ją iawo skiej i Vorarlbergskiej, a zyska- | ostatecznej decyzyi. Projekt umowy podpisany w 
< 9 Ja niezawodnie i kolej Arcksięcia Albrechta | Brukseli, oddany został do rozwagi ministrom 
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oprzednio przed wywodem Wittmanra zalecał ma 
n Dyni kę perap surowe przepisy postępowania wobec 
olej Franciszka Józefa zaciągnęła dług bieżą- 
xd na nieodzowne reparacye, i na umorzenie go 
usi wypuścić 6 milionów prioritetów II seryi, 
przenosząc odpowiednią część gwarancyi rządowej 
z akcyj zakładowych ra nową emisyę obligacyj 
owtarza się więc w niej na mniejszą skalę to sa- 
mo, czego na szersze rozmiary doznali już akcyo- 
naryusze kolei węgierskiej wschodniej (Ostbshn) 
a wiądomość o ten zaalarmował niezmiernie wszy- 
stkie giełdy zagraniczne. Kapitaliści zagranic zni 
aarają_aiy pozbyć akcyj gwarantowanych kolei àu- 
ah, co zniża ich kurs ua wszystkich gieł- 
ho h. Rezultat sprawozdania Zarządu kolei Arey- 
a. Albrechta przyczynił się także nie mało de 
go usposobienia giełd zagranicznych, chociaż 
położenie tej kolsi w głównych zarysach 

już poprzednio było powszechnie znanem. 

W obec takiego usposobienia giełd zagranicznych 
musimy uważać stosunkowo małą zniżkę akcyj ko- 
lejowych na giełdzie wiedeńskiej za dosyć pomyśl- 
ny rezultat. Łudzą się tu zawsze jeszcze nadzieją 
że właśnie skutkiem upadającego zaufania do akcyj 
gwarautowanych kolei austcyackich za granicą, mi: 
nisterstwo skłoni się do energicznego zajęcia się 
fan „kolejową , nie pamiętsjąc o tam, że smutne 
j mey znacznej części kolei :austryackich nie 

ika z samych tylko ambarasów finansowych 
jest przeważnie rezultatem smutnego stanu ca- 
łego ogółu ekonomicznych stosunków Austrgi. Na 
r Kns czas i użycie kapitałów w kierunku pro- 
próata mogą przynieść stosowne lekarstwo. 
nister finansów. wypowiedział swój program 
ab Jasno w komisyi kolejowej Izby daputowa- 
nych. Tylko łączenie się słabszych kolsi z silniej- 
zemi, tam gdzie połączenie to możną oprzeć na 
kowych podstawach, uważa za jedyną drogę wyj- 
ścia z kłopotliwego położenia, i w takim razio po- 
moc swą przyrzeka, jeśli, jak się wyraził, po- 
go nie będzie ofiarą”, tj. jeżeli będzie wi- 


Wallona. 

Wiadryt 21 lutego. Sprawa okrętu „Virgi- 
nius“ stanowczo załatwiona. Laserna mianowa- 
ny został adjutantem króla; Quesada naczelnym 
wodzem armii północnej; Echague dowódzcą ar- 
mii środkowej;gEchesarria dowódzcą drugiego 
korpusu północnego. ; : 

Aden 21 lutego. Parowieo wojenny angielski 
„Nassau* bombardował i zdobył d. 19 bm. waro- 
wnię Mozambique. Anglicy nie ponieśli żadnej straty, 
nieprzyjaciel miał 17 zabitych i 51 raunych. Mem- 
bazi odstąpiono Sułtanowi Zanzibaru. Korweta pa- 
sows» p | schwytała dwa okręty wiozące nie- 
wolników. 
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REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
antoni ińłobukowski. 
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Komitet Tow. opieki szpiłalnćj dla dzieci 
w Krakowie 

aprasza wszystkich Członków tego Towa- 

rzystwa na ogólne roczne zebra- 

nie w dniu 99 Lutego b. r. o godz. 

116j rano do Sali Arcybractwa Miłosierdzia 

i Banku pobożnego. (602 1-2) 


Mąkę kościaną 


parowaną i nieparowana 
nabyć można w Hirakowie albo u 
podpisanych, lub też 


wAgencyi dla Rolników 
8. Mikuckiego 
w Krakowie, Rynek Nr. 28. 

Nadmieniamy, że ma wystawie w 
Warszawie 1874 r. otrzymaliśmy 
za naszą mąkę kościaną dyplom u- 
znania. (505 1-12) 

Upraszamy o wczesne zamówienia, abyśmy 
w swym czasie wszystkich naszych Szanow. 
Odbiorców zadowolnić mogli. 


Fabryka mąki kościanćj w Dąbiu 
pod Krakowem 
B. Sohónberg & Frankel 


w Krakowie przy moście Podgórskim l. 354. 


„ Prey ul. Florgańskićj L. 330 


na II. piętrze, są jeszcze do zby- 
cia z powodu wyjazdu. po 
zmiżonych cenach: elegancki gar- 
nitur salonowy, 2 łóżka machoniowe, takież 
szafki do nich, 2 ozdobne szafy na książki, 
parę stołów, tusz (aparat kąpielowy), kor- 
niszy do firan*k, story do okien, Jaropy itd. 
Widzieć można codzień od godziny 10ćj do 
16j rano. (519-1-3) 


Kilkanaście Kuf 


laga lub wódczanych i wiader 
piwnych, dostać można w krótkim czasie 
1 po umiarkowanćj cenie u , 
Józefa Argasinskiego 
(509) w Jarosławin. 


Dowytzierżawienia zinwentarzem 
WIES 


obok kolei położona. Powierzchni 
800 morgów pszenicznéj gleby. 
Gospodarstwo i budynki w naj- 
lepszym stanie. Informacya pod 


adresem M. R. Przemyśl p.r. 
š (517-1-3) 


Obligacyj indemnizacyjnych 


(obrąb administracyi Krakow- 
skićj) na dobra Raniżów z przy- 
ległoś. opiewających, poszukuje 
właściciel tychże dóbr i płaci o 
5 zdr. za każdą setkę drożćj, jak 
ostatni kurs wykazuje. Posiada- 
cze zatem powyższych obligacyj 
zechcą się zgłosić do Włady- 
sława hr. Reja w Zielonce 
poczta Raniżów. (516-1-3) 


ze-Niedhałe pielęgnowanie zębów 


jest powolnem samobójstwem, 
Już profesor Hufeland powiada w 
swojem dziele ;-„Makrobiotyka*, że pierwszym 
warunkiem długiego życia sądebre zęky. 

Kto więc niema dobrych zębów zechce się 
udać wprost do firmy (534-1-3) 


w Wiedniu. aep Adler- 
5 r. 
włascicieła kilku c. k: przywilejów dla 


poprawnych sztucznychzębówiszczęk 


który nietylko pojedyncze zęby wsadza, 
su także niedawno wynalazł 


a szczękę niezawadzającą 
podniebieniu, 


co nietylko wszystko dotychczas wynalezio- 

ne prsewyższa, lecz także z powodu swćj 

tamiośceł dla mnićj zamożnego jest przy- 
stępne, 


= FAYARD & BLAYN 
teg przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, ra- 
Aay 2™, nagniotkom, oparzeniom i t, d. 
x Skład contralny w Paryżu, na ulicy 


Neuve St. Merri, 40 i we wszystkich 
Ba aptekach. (9-47-54) 


F BEZ BOLU ŒE 


1 hes watrzykiwamim, 
bez tekarstw przeszkadzejących trawieniu, 
$udzieć hez chorób następnych i przer- 
manis zatrudnienia wylecza według su- 
pałnie nowój metody, doświadczonój w 
niezliczonych wypadkach 


rury mooZzowéj, 
tak świeżo powstałe jakoteż bardzo za- 
starzalo, naturalnie, grurtowniei 
szybko 


uw” Dr. Hartmann, a 
> członek lekarskiego wydziału, 


w Wiedniu, Stadt, Habsburgergas. 1. 

Wylecza także wyrzuty skórne,-zwgżenia, 
upławy v kobiet, b kę, niepłodność, 
upławy, gF osłabienie męzkie, 
bez kia inpe i bez ia zolzos 
wych lub. kiłowych wrzodówsitd.. Zar 
chowuje najściślejszą dyskrecyę. Na listy 
z honorarynm z nazwiskiem lub literą odpo- 
wiada odwrotnie. 

Za nadesłaniem 5 złr. w. a. przesyła od- 
wrotną pocztą lekarstwa wraz z opisem u- 

yei (64-14-) 


CZAS z Wtorku 23 Lutego 1875; 


DYREKCYA 
Towarzystwa Zaliczkowego w Krakowie 


; . A DB KŻ 
„półka zarejestrowana z nieograniczoną odpowiedzialnością 
ulica 5. Jana Nr. 305, 

zawiadamia strony interesowane, że przyjmuje do swój kasy na książeczki 
wkładkowe tak od Członków należących do Towarzystwa, jak i od osób ob- 
cych nie należących do takowego, wszelkie sumy jako oszczędność i od tych 
oblicza procent od chwili ich złożenia aż do daty podnies'enia, a mianowicie: 

1) z trzechmiesięcznem wypowiedzeniem Siedm od sta rocznie 

2) z krótszem wypowiedzeniem SzeSC od sta rocznie. 

Kraków dnia 18 Lutego 1875 r. 


Dyrektor: Kasyer : 
Józef Kiciński. Nikodem Lenczewski. 


Otworzona z dniem 1 Stycznia b. r. 


FABRYKA PIECÓW KAFLOWYCH 


i wyrobów glinianych 
J. Andrzejowskiego 
na Zwierzyńcu pod Krakowem, 

podejmuje i wykonywa po cenach najprzytępalejć 
szych wszelkie zamówienia częściowe i hurtowne na 
piece kaflowe i ozdoby architektoniczne. — Okaz 
pieca kaflowego mego wyrobu widzieć można w Mu- 

zeum Techniczno-Przemysłowem Krakowskiem. 

Cenniki i rysunki przesyła się na żądanie franco. 

Adres dla listów: w Muzeum te- 
chniczno - przemysłowym w Kra- 
kowie. (261-11-) 


Bilety wizytowe od 50 cent. 
za 100, 

Monogramy od A zër. za 50 

"listów i 50 kopert, 

kńoperty z firmą 3 złr.za 1000, 

Materyały pismienne i ry-|« 
sunkowe 

sprzedaje po cenach tanich i za 

mówienia z prowincyi prędk ędko i 

rzetelnie wykonywuje (29 2-)| 3 


F. Szukiewicz 
ulica Grodzka L. 62 w Krakowie. 


.. Y 


| pete wdowa bezdzietna, która udziela 
nauki w polskim jak niemieckim języku i mu- 
zyki, życzy znaleźć umieszczenie za umiarkówanem 
wynagrodzeniem. Adres pod lit. WW. Z. w Kra- 
kowie, ulica Grodzka L. 67, II. piętro, drzwi 69 
w podwórzu. (494-2-3) 


(524-2-6) 
Kontrolor : 
Jgnacy Newicki. 


D 


w Krakowie 
wydaje począwszy od d. 4 Marca 1874 r. 


ASYGNACYE KASOWE 


6% płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 
6'// 0% " 60 m ~- 
7% ” 


» 


n F SA n 


MIGRAINES rr NEVRALGIES 


PAULLINIA -FOURNIER 


Od r. 1840 jest środkiem popularnym przeciw NEWRALGIOM, GASTRALGIOM, a szczegól- 
niéj MIGRENOM i gwałtownym bólom głowy, do uśmierzenia ktorych w pięciu minutach wystarcza 
jedna paczka. Jestto środek specyficzny przeciw oda EES ai odb i wyniszezeniu. 
Działania jéj sprawdzone zostały tak w prywatnyc domach jak i w szpitalach i potwierdzone przez 
Lekarzy Fakultetu medycznego Paryskiego, a mianowicie pussent, Grisolle, Cru- 
veilher, Huguier, Monod, Barthez ctc. 

NB. Wystrzegać się fałszerstw i naśladownietw, 

wa powodzenia ten środek. 


W kantorze handlowo - ajencyjnym 


W. Martinkowiocza w Krakowie, 


znajdzie zaraz umieszczen e 


Praktykant 


biegły w języku niemieckim i kaligrafii z 
ukończorą 4 klasą realną lub gimnazyalną. 


które są tem liczniejsze, im większego naby- 


kaaa 0 TEE aa p I aait Tyne B ROSE baone mt 
Najsłynniejsze — l SEE : 
Lokomobile i Włocarnie| Zarzad Kamieniołomów Libanowskich w Podgórzu 
parowe urządziwszy wapiennik w Galicy! systemu kosi ra 
z ga PE eseje kg S wyrób świeżego litego doskonałego 
e sza ME WAPNA = 


do budowy jakoteż do uprawy gruntów, 


oraz 
we zapas kamienia grubego na fundamenta = 
jak niemnićj kamienia na bruki i zwiru do szutrowania dróg. 
k= Cena 1 korca wapna we fabryce 80 c. zu 


Wiadomości udzielają LIBAN & ERENPRAIZ w Podgórzu, w Zakładzie 
obok kopca Krakusa, albo w Krakowie przy ulicy Węglowćj Nr. 60/47. 


| Syrup wapienny Purgleitnera 


z podfosforanu wapna 
według Grimanita w Paryżu. 


Nowy ten środek lekarski, polecony na uzdrowienie 


posz 18 

.Purgleit net 
suchót płucnych, astmy,. gruźlicy płuc, zatwardzenia wą- 
troby, usuwa w zadziwiający sposób największe wymienione 


choroby. 


Pod jego wpływem ustaje kaszel, znikają nocne poty, a chory w bardzo krótkim czasie odzy- 
skuje swe zdrowie i dobre wyglądanie. U słabowitych dzieci działa także wzmacniająco na kości. 


utrzymuje 


L. ZIELENIEWSKI, 


(282-2-) Mraków. 


Franciszek Schóffi 


hodowca chmielu i-zakupnjący za prowizyą chmiel 

sadecki miejski i wiejski, poleca 
szozopki ohmiel. ze swoloh chmielników 
s z Goldbach lub Egerthal 


7: Pur 


1000 sztuk sortowanych widocznie najcięż. gatunku Cena flaszki 1 zł. 20 e. wraz z opakowaniem i stemplem. 
chmielu wczesnego . . . . złr. 15 Do nabycia w KRAKOWIE u J. 7rauczyńskiego, aptekarza „pod Koroną* w Rynku głównym. 
1000 „ całkiem zdrowych dobrych szczepków Panu aptekarzowi Purgleitnerowi w Gracu. 
sprzedaż . . . . . . e . zir 12 Bezanów, 20 Lutego 1872 r. 
1000 „ zwykłych na bz zad + + + złe, 10 Wielmożny Panie! 
1000 » temra er . u (nowy najcięż. agr Ponieważ po nżyciu tylko czterodniowem #yropu z podfosforanu wapna, nastą- 


i ulżenie, przeto chciałbym takowym. dalsze leczenia pro- 
łaskawe nadesłanie mi jeszcze 4 flaszek Syropu wapiennego 


piło w chorobie mojćj znaczne polepszenie 
wadzić. W tym celu upraszam uprzejmie o 
za zaliczką pocztową. ACR ; 

Polecając się pamięci Pańskićj zostają 


na miejscu w Sadeczu (Saaz) za nadesłaniem gotówki. 
Adros na telegramy i listy: Framz Sehöff 


in Sanz, hmen. (392-85 150) z szacunkiem 


Paweł liasznik. 


Znany powszechnie i podług zdania le- 
karskiego wszechstronnie wypróbowany 


STYRYJSKI SOK Z1040WY 


dla cierpiących na piersi. 
Dostać go można zawsze w świeżem stanie po co- 


Syrop z chiny i żelaza 
pp. Grimault W c. 
aptekarzy w Paryżu, 

8, ulica Vivienne. 

Jestto najsilniejszy środek toniczny, jaki posiada 
sztuka lekarska; wzmacnia wyczerpane „organizmy 
i zasila krew zubożałą. Zalecany przez najznąko- 
mitszych lekarzy, skutkuje przeciw bladaczce, wy- 
cieńczeniu, nieregularności peryodycznych odpływów, 
zapobiega tym gwałtownym boleściom żołądka, któ- 
rym kobiety zwłaszcza tak często podlegają. Przy- 
Hada się do rozwoju organizmu młodych panienek, 
obudza apetyt, ułatwia trawienie, przepisuje się 
Mikeom lymfatycznym, powraca ciału świeżość i jg- 
drność naturalną. (34-9-18) 
Dostać można w Krakowie w aptece p. Józefa 
Trauczyńskiego i u p. W. Redyka, — we Lwowie 
w aptekach pp. Mikolasza, Berlinera i Ruckera,— 
w Brodach u p. Kullaka i Franzosa,— w Rzeszowie 
a p. Schaitera. 


versandt. 


A (RAUTERSAT 


für Bréneidendt: 


) kika aniani : 
ER AR AEE SEAE nie 60 ceńt. za flaszkę. 


l Enfelbófra Bsencya miszkułowa i nerwowa 


z aromatycznych ziół alpejskich. 
Bezsprzecznie wyśmienity środek przeciw bólom gośćcowym oczu i stawów, przeciw zawrotowi gło- 
wy i bólowi krzyżów, osłabieniu nerwów i ciała, a do wzmocnienia organów płciowych za najskuteczniej- 
szy uznany. Cena 1 złr. 


STOMTICONA, Woda do ust 


Dra Brunna, 
Dentysty kilku c. k. zakładów w Gracu, 


pr. Fiasche 88 kr. 
Weniger ala 2 Fles 


achen werden nicht 


Wielka wyprzedaż 
prawdziwćj 
HS" broni z Lüttich ü 
Słuchaj, patrz i dziw się! 
„A Sprzedojemy ile zapas starczy 
Wajlepsze dobrze ostrzelane re- 
wolwery. same naciągające się, o 6 strza- 
łach z po poruszeniem : 


*creó uznana wskutek nader licznych doświadczeń za specyfi- 

czny środek do zagojenia rozranionych dziąseł, do usuwania cu- 
chnącego oddechu i wstrzymania postępującego pruchnienią 
zębów. 


Cena flakonika 88 centów. 


kaczy s p 6:50 z nabojami i puzderkiem A 
aE A LIKIER ŻOŁĄDKOWY 


Są także na składzie rewolwery z rękojeściami 
ze słoniowćj kości i pięknie wykładane; kosz- 
tują takie o złr. 2, 3, 4 wyżéj. 

Bardzo piękne praktyczne, dobre 
strzelby myśliwskie, tylko dubeltówki, 
mocno spajane, dobrze ostrzelane po złr. 10:50, 
12:50, 15, 16 złr. o 
„IPtasznice lub strzelby do celu złr. 
6:50, 8-50 do złr. 10:50 najlepsze, 

Dobrze ostrzelane strzelby Lefaucheux 
najlepszy istniejący wyrób belgijski złr. 28, 
30,85 do 40 = za: sztukę Wraz z piśmiennem 
poręczeniem. (58-3-6) 
Au Hon Marché w Wiednin, 
_ Stadt, Adlergasso 12, I. piętro. 


w £tomblo/;*, 


MAGEN-LIQUEUR 


(Krombholziana) 


Dra Krombholza. 


Likier ten przyrządzony ze wamecniających 
roślin, działa szczególnie skutecznie na organa tra- 
wiące, a rozgrzewającżołądek wywiera najzbawión= 
niejszy wpływ na zdrowie. Może on być doskona- 
łym towarzyszem na polowaniu przy wycieczkach i 
w podróży, — Cena flakonu 52 cent, 

Powyższych przedmiotów dostać można | zbie kj a w Krakowie Jo u Pp. J. Jahna 
W. Fenza i w apt. p. J. Trauczyńskiego, — we Lwowie u K. Schubutha przy ulicy Krakowskićj, u apte- 
karzy: Z yars Ruckera (dawniej Tomanka), Mikolasza i Berlinera. cS 

w iałej u P. Knausa — w Bochni u B. Fadenhachta — w Czerniowcach u T. Zachariasiewi- 
cza i Rojańskiego — w Jarosławiu u J, Bajana — w Kołomyi u F. Zachariasiewicza i Schai Herma- 
na — w Rzeszowie u J. Schaittera — w Stanisławowie u A. Tomanka i Spółki — w Tarnopolu u M. 
schlifki— w Tarnowie u Wielogórskiego — w Wieliczce u Charskiego — w Źaleszczykach n J: Kodręb- 
skiego i Sp. (2353-7-12) 


SIR 


Prawdziwe 


Pigułki Morisona. 


Pa ARTHAUD MOULIN. 


Najl ze środków czyszczących i przeczyszcza- 
kąd ra we wszelkich słabościach złego przy- 
miotu, nadto w zołzach, liszajach, wyrzutach skór- 
nych i zepauciu krwi. (20-30-) 

Skład główny w Paryżu u p. Arthaud Monlin 
aptekarza, 30, ulica Louis le Grand, — w Krako- 
wie w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną w Ryn- 
ku głównym i w aptece W. Redyka. 


Poszukuje się większej apteki 
„do nabycia. 
Dom piątrowy z ogrodem 
Eri TY SC handlu 4, ama- 
rowskiego przy ul. Floryańskićj w Krakowie. 
(265-5-5) 


HYDROCLYSE MER 


ORA 
ŻL ORIANA gh 


-24 


ASTHMA 


Ai Dra 
wA 
WR James Smithson. £ Duszność, chrypka, katary zada- 
p —— F wmiome , wszelkie cierpienia kanałów oddecho- 
Przywraca włosom HAR wych, ustępują szybko i niezawodnie po użyciu 
i na głowie i na brodzie rurek amtiastmatycznych p. Levasseur, 


Ñ kolor naturalny jakićj 
bądź barwy. a 


aptekarza, 19 rue de la Monnaie w Paryżu. 
Dostać można w Krakowie w aptece p. Tran- 
czyńskiego „pod Koroną“ i w aptece W. Redyka, — 
we Lwowie w aptece n Mikolascha, — w Bro- 
dach w aptece pana Kullaka, — w Warszawie w 
Składach materyałów aptecznych PP, Saia i 
15-8-) 


Spiessa. 
eierpienia 


NEWRALGIE. -terrenis 


w jednój chwili ustępują po użyciu Pigułek anti- 
newralgijnych Dra Cronier. Skład w Paryżu w aptece 
p. Levasseur, rue de lą Monnaie, 19, — w Krakowie 
w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną i w aptece 
W. pa) pod Barankiem na m. Rynku—w Brodach 
u p. M. Kullaka, - - we Lwowie w aptece p. Pietra 
Mikolascha,— w 4 arszawie w Składach materyałów 
aptecznych pp. Gallego i Spiessa. (10 84 


-Gruntowne wyleczenie 


4 


chorob krtani, szyi i pluc 


przez woiąganie w siebie balsamiozno-roślinnych 
i mineralloznych 


| preparatów imhalacyjnych 


Fryderyka Koltscharscha 
aptekarza w Wr. - Neustadt. 


sposób leczenia cieszy się u. wszystkich 890 w kraju i zagranicą pozno 

eczenia. Zwykłe użycie tego 

po otrzy- 
ey 


W azelkie 


4 w aptece J. Trauczyńskiego 
> i W. Redyka. 


(11-12-) 


Ten racyonalny $ 
licznem zastosowaniem z powodu swych zadziwiających skutków 
przyrządu daje tój metodzie wdechania pierwszeństwo przed innemi systemami, gdyż cho: 
manem objaśnieniu może go sam używać bez obecności lekarza. Pan I*rofesor Wr. 
w Magdeburgu poleca takowy w swoim świeżo wyszłem dziele: „„EBie Lunge** jako szczegól- 


nie przydatny do użytku we wymienionych wyż 
ctwa o użyteczności tego sposobu leczenia, wy 


wypadkach chorób. Także można przejrzeć świade- 
ne przez innych znakomitych lekarzy w kraju i za- 


anicą. 
5 Ceny: 1 przyrząd do wdechania (poprawny) . . . . . . złr. 350 
Balsamiczno-roślinne preparata | do 10 5 bb a dą złr. 1*— 
Mineraliczne A wdechań złr. 1— 


any OF OERA TEG WANOPA EAP RZE" | JO || 

Bliższe szczegóły o skutecznem używaniu tego wdechania zawiera broszura pana Dra KM. Czn- 
berki, emer. pierwszego sekundaryusza w c. k. ogólnym szpitalu w Wiedniu. Przesyłki uskutecznia 
punktualnie podpisany przekazem pocztowym (po 5 c.) lub za zaliczką w kraju, a zagranicę za nade- 
słaniem kwoty wraz z 50 c. za opakowanie, 

Fryderyk Koltscharsch, aptekarz w Wiener-Neustadt. 

Dostać można także w aptekach: w Krakowie u p. E. Stockmara, — We Lwowie 

u pp. W. Hłeisera i J. FPiepesa, — w Bochni u p. Fr. Reissa, 


Wielmożny Panie! 

Upraszam Pana przysłać mi za zaliczką pocztową po trzy ze znanych balsamiczno roślinnych 
preparatów, gdyż działają one w cierpieniach krtani u mojej żony bardzo dobrze. Po użyciu tych pre- 
paratów znikła natychmiast chrypka, oddech jest wolnym, głos zupełnie czysty i silny a dra al 
kaszlu nie czuje już moja żona po użyciu tych preparatów zupełnie. 


St. Stefan poczta Brunow w Morawii d. 3 Grudnia 1874 r. Z uszanowaniem 


Wincenty Fildan 
Fabrykant szkła. 


- Britannia srebro 


ir jedynym metalem, który zawsze białym jak srebro zostaje, a w Anglii prawie w każdem 
epszem gospodarstwie znaleść je można, gdyż jest tak dobrem „jak srebro a cena prawie o 20 
razy tańsza od prawdziwego srebra i prawdziwego angielskiego Britannia srebra. Następujące 
są ceny składu angielskich towarów metalowych NE. Bressiera w Wie- 

dniu, Stadt, Schottengasae Nr. 9. 

1 łyżeczka do kawy c. 10, 15, 20, 25, 30, 40, 45, (331-6-36) 

1 tuzin tychże c. 60, 80, złr. 1, 1-20, 1:50, 2. 

1 łyżka stołowa c.'30, 35, 40, 45, 50, 60. — '/⁄, tuz. tychże złr. 2, 250, 3, 3:50. 

1 para noży i widelców tylko c. £0 (rękojeść srebrna), — !/, tuz. tychże tylko złr. 4. 

1 sitko do herbaty c. 30, 40, £0, 60, 80, złr.'1 z rączką lub bez. 

1, tuz. sztućców tylko złr. 2:50. — '/, tuz. puharków do jaj złr. 2. 

v tuz. obrączek do serwet złr. 2:50. — 1 pieprzniczka c. 60. 

1 Posypywacz cukru c. 80, 90, złr. 1. — 1 lichtarz ręczny c. 60, 80, złr. 1, 1:50. 

j 1 para pięknych lichtarzy, wielkich złr. 3, 3:50, 4, 450, 5, 6. — 4 tuz. noży i widel- 
ców na wety złr. 3:50 

1 tuz, łyżeczek dla dzieci złr. 1-50, 2, 250. — 1 chochelka c. 60, 80, złr. 1, 1:20 150. 

1 chochła złr. 1-20, 1-50, 1:50, 2, 250, 3. 

1 filiżanka 8“ c. 90, 10“ złr. 1:20, 12% zły, 159, 14* zr. 2, 16“ złr. 2:50, 18“ złr. 3, 
20“ złr. 3:50 (okrągłe, półokrągłe lub czworokątne). Serwis do herbaty na 2 osoby złr. 15, 
4 osoby złr. 18, 6 osób złr. 21, 8 osób złr. 26 wraz ze spodkami. 

szelkie inne przedmioty zadziwiająco tanio. 

Zamówienia z prowincyi uprasza się adresować: NE. Bressler, englische Me- 
laliwaaren-=Niederlage Wien, Stadt, Sehottengasse Nr. 9, a odwrotną 
pocztą będą za zaliczką wysłane. A 

Rozsyłka nastąpi na życzenie także częściowo po sztuce, aby się każdy o doskonałości 
towarów przekonać mógł, Przy odbiorze w kwocie 100 złr. zniżka 10%. 


(2280-10-10) A 


wystrzegać 


IOWA SIROP DELABARRE oir DE DENTITION PRESS 


się zębów u Dzieci odbywa się bez boleści ani niebezpieczeństwa konwulsyi. Prospekt użycia poseła 
się franko na żądanie. Skład glówny w Paryzu przy Ulicy Montmartre , 4; 
w Krakowie, w Aptekach PP. Trauczyńskiego i Redyka; we Lwowie, w aptece P* Mikolascha. 
(220-6-17) 
WEKA TRAS WASZA TCO TFT WE PAT TO REE CG TAT EAA 


. Koroną wynalazków 


jest bez zaprzeczenia 


MLEKO POMPADOUR DA 


ś. p. Dra W. Rixa, b. wystużonego lekarza królestwa węgierskiego 
lekarza zamkowego i fortecznego miasta Budy i Pesztu, 

które sprowadzić można od jego córki 
w Wiedniu, Berty Rix 


Praterstrasse Nr. 43. zamężnój Miillerowćj. 


To mléko Pompadur ma tak zadzi- 
wiający szybki skutek, że przez noc 
wszelkie jakiekolwiek nazwy mające 
wyrzuty skórne usuwa, a cerze twa- 
rzy taką białość i delikatność nadaje, 
że zadziwienie u lekarzy wzbudziło i 
wszelkiego rodzaju dyplomami odzna- 
czone zostało. 


w Wiednia, 
Praterstrasse Nr. 40. 


Flaszki na próbę po 1 złr., średnia 
flaszka po złr. 150, duża flaszka 3 złr. 

Mléko Pompadour usuwa w przecią- ` 
gu 2—5 dni piegi, węgry, liszaje, pla- 
my, czerwoność nosa i twarzy, plamy 
wątrobiane, blizny z ospy, zmarszczki 
itd. i nadaje cerze twarzy delikatność 
i gładkość, chociażby niewiedzieć jak 
zmarszczkami zoraną była, szczególnićj 

Skutek jest natychmiastowy, a za damom, które wieczór na teatr lub 
nieszkodliwość ręczy się. bale uczęszczają. (2424-7-10) 
Również są u mnie do nabycia inne środki piękności, za których dobroć pisemnie się 
ręczy, a w nieodpowiednim razie pieniądze natychmiast się zwraca, 

Doskonale działający środek do wytrzebienia włosów celem natych- 
miastowego usunięcia niepotrzebnych włosów z twarzy 1 rąk, słoik 2 złr. 

Waninowa barwa do włosów celem barwienia włosów siwych, białych lub ru- 
w 10 minutach na czarno, brunatno lub blond. Słoik z opisem użycia 2 złr. 30 cent. 
WPreparowana pomada do kędzierzawienia włosów, którą przy pierw- 
szem użyciu można każde gładkie włosy na zawsze kędzierzawić. Słoik 95 cent. 

Olejek Jappa, niezawodny środek do pobudzenia porostu włosów. W ciągu 8 dni 
wyrasta bujna broda. Jedna flaszeczka wystarczająca na porost bujnych włosów na głowie i bro- 
idzie 1 złr. 50 cnt, wielka fiaszeczka 2 złr. 90 cent. 

Eter eskimosowy na odmrożenie, coś nadzwyczajnego w chemii. W przeciągu 
3 minut usuwa ten eter każdą ranę z odmrożenia choćby zastarzałą i bardzo bolącą. Uprasza 
jsię ściśle zastosować się do opisu użycia, Flakonik 60 cent. 

Śliczne mydło różane Rixa, 6 sztuk 60 cent., tuzin 1 złr. 10 cent. 

Wszystkie powyżćj. wymienione szczególności rozsyłają się punktualnie i sumiennie za ža- 
liczką lub poprzedniem nadesłaniemt pieniędzy. Listy uprasza się adresować: Bertha Rix, 
lyerchelichte Mittler, Parfiimerie-Specialistin, Wien, IPraterstrasse 48, 2. Stiege. 
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Odpowiedzialny rządca Drukarni Jóeef Łakociński. 
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